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Kopalnia Zabrze-Wschód 


dotrzymała danego całej Polsce siłowa 
Górnicy — twórcy Czynu Kongresowego wykonali 
roczny plan wydobycia węgla przedterminowo 


ZABRZE (PAP) — W dniu 29 bm. o godz. 8.40 rano dźwiękiem syreny 
fabrycznej podchwyconYm przez inne zakłady pracy załoga kopalni „Zabrz: 
Wschód“ obwieściłą o przedterminowym wykonaniu rocznego planu wydo- 
bycia węgla, zadeklarowanym dla uczczenia Kongresu  Zjednoczeniowego 


partii roboniczych. Ostatni wózek węgla, który dopełnił cyfry przewidzianej 


planem na rok bieżący udekorowali robotnicy na powierzchni kwlatami 
1 zielenią. 
W ten sposób górnicy kopalni „Za-| bieżącego zamiast przewidzianych 


brze - Wschód" dotrzymali obietnicy 
danej całej klasie robotniczej. W okre- 
i ykonywania zobowiązania podwo- 
ili eni dzienne wydobycie wegla z 5.710 
ton, osiąganych przed przyjęciem zobo 
wiązania do 7.400 ton wydobywanych 
w ostatnich dniach. 

Termin wykonania zobowiązań prze- 
widziany początkowo na dzień 30 listo 
pada został dzięki harmonijnemu wy- 
siłkowi całej załogi skrócony o dwa dni. 

Równocześnie górnicy kopalni „Za- 
brze-Wschód*, których przykład po- 
ciągnął za sobą tysiące innych zakła- 
dów pracy postanowili do końca roku 


Przed Rejonowym Sądem Wojskowym w 
Łodzi rozpoczęła się w dniu 29 bm. rozpra- 
wa przeciwko inspiratorom i. sprawcom zbra 
dni dokonanej na studentach uniwersyletów 
polskich, dokonujących z ramienia Min. Kul- 
tury i Sztuki inwentaryzacji zabytków histo- 
rycznych w Kamieńsku i Gorzokwicach w 
dniu 24 września br. 

Na ławie oskarżonych siadło T-miu_ 0+ 


skarżonych: ks. Opasiewicz Tomasz, typowy 


2 dni przed terminem. Waszą uchwałą toz- 
paliliście entuzjazm w innych przedsiębior- 
stwach i zakładach pracy. które wzorująt 
się na was. podjęły wezwanie do wzmożenia 
pracy | przez to pomnożenia produkcji na- 
szego przemyslu, 

Wykonując plan przed terminem daliście 
dowód wytrwałości polskiego górnika, wa: 
szego wyrobienia obywatelskiego | uwydatni 
liście wiekopomne znaczenie połączenia Par- 
Robotniczych. 


najmniej 150.000 ton 


węgla ponad| pai dowód światu w lak sll- 
plan. nym stop: s4 zagospodarowane przez nas 
W związku z sukcesem górników z|Kopslnie na Ziemiach Odzyskanych i jak pew 


nie spoczywa w waszych rękach przyszłość 
Polski Ludowej, 

Dziękuję wam serdecznie 1 zachęcam de 
dalszej wzorowej pracy dla swego dobroby- 
tu i dobrobytu kraju. 

Jednocześnie 


Zabrza minister Przemysłu i Handlu 
tow. Hilary Mine przesłął na adres za- 
logi depeszę następującej tr: 

„Uchwałę waszą x dnia 


października 
państwowega 
1948 r. 
Robotni 
dzisiejszym, ti. 


planu 


poleciłem  Centralnemu Za- 


Zjednoczenia Partii 
iscie w dniu 


Sprawcy zbrodni w Kamieńsku i Gorzkowicach 


politycy z księżej plebanii i bogacze wiejscy — stanęli przed Sądem 


prze; 
bos; 


wiciel rég ej części kleru — pro 


parafii Kamieńsk, kupiec hurtowy na 


dentom, inwentaryzującym w Imieniu Rządu 
zabytki kultury narodowej. Poza nimi wa ta- 


biała 1bogacz wiejski Kizlik Józef z Kamieh | Wie Óskarźonych zasiadło również czterech 
ska, gospodyni księdza Opasiewicza — Du-| pskarżonych, sprowadzonych przez. inspira- 
kowi Tzabóla; icaalniery Biykejeck] qe | forów na drogę zbrodni, ludzi trzymanych w 
pikarz z Kamieńska i właściciel dużej gospo | jomnotle przez przedwojenne sanacyjne rzą 
darki rolnej, Obst Władysław — bogaty rze | SY Polskie i część rozpolitykowanego kleru 
źnik ‘z. Gorzkowice, Obrt Waci arżonymi są: robotnik Moneta Jan, 


Józef, 


niepracujący nigdzie, stale trudniąc Roczek. Józct 1 Streeleo> 
kątnym biciem trzody i pośrednicty 
dlowym oraz bogaty rzeźnik z Gorzkowi 


właściciel domu Wysocki Stanisław, 


w czasie które- 


ktu osk 


se stanowią enia przez pri 

Nowe rozmowy Bramuglii sou cw, ppl, Ochnio, zeznania 

cą się nawzajem grupę oskarżonych — inspi | SK?Adało 9 oskarżonych, (ks. Opasiewicz I je- 

PARYŻ (PAP.). Przewodniczący Rady Bez- |wego planu, opracowanego w tej sprawie |ratorów zbrodni, wygrywających swe stano- |F0 Aospodyni zeznawać będą dzisiaj), rzucił 

pieczeństwa Bramuglia konferował w pónie- | przez Bramuglię. Wiska spoleczne, religijne i majątkowe dia | ZAST Na biog zi role, którą 

działek przed południem z delegatami mo- y f Der F je | ĉelów podburzania mało uświadomionych | W, ?>rodni spelnili poszcze oskarżeni 

PR ŁadRodnich: Jessunar (USA) Cado- |, rxewodulczący Rady rozmawimi w miedzie i, wi Gorzkowie | ah ńska do | Przebieg pierwszego dnia rozprawy wyjaśnił 

ganem (Anglia) 1 Parodim (Francja). Rozmo- |! wieczorem z szefejn delegacji radzieckie! | zbrodni przeciwko spełniającym Ważne fun- |S7erez zasadniczych momentów, wykazują 
wy dotyczyły zagadnienia berlińskiego ino- |— Wyszyńskim I amerykańskiej — Dullesem. |kcje kulturalne, społeczne i państwowe stu- (Dalszy ciąg na str. 2-6j) 


A NA 


De 


legaci Łodzi na K 


“Suw, soman zamorowski, członek 


Politycznego KOPPR. 


Kiara Tow. Franciszek Mazur — członok Fiura 


Politycznego KOPPE 


Późną nocą x niedzieli na poniedzialek zakończyła się Konferencja Miejska Polskiej 
Partii Robotniczej. W wyniku głosowania ra delegatów łódzkiej organizacji partyjnej 
PPR na Zjazd Krajowy PPR i Kongres Zjednoczeniowy PPR Í PPS wybrani zostali tow.. 
tow.: 


mbrowski Roman — członek Biura Politycznego K. Mazur Franciszek — czł 
K Kier. Wydz. Org. KC, DworakowskiWladysiaw | KC, I-szy sekr. K, L 
Mijal Kaximierz — zast. czł. KC, Burski Aleksander — ozł, KC, Przew. Zarz, Gł, Zw 
Zaw. Włók. Kasman Leon — Wiceprezes CUP, Patorowa Zofia — zast. czł. KC. 
wtński Eugeniusz — Prezydent miasta Łodzi Piwowarska Irena — Przew. SOLK m. Łodzi 
Toma Jan — Sekretarz KF. PZPB Nr. 3, Żółkiewski Stefan — zast. czł, KC Kier. Wyd 
Kultury i Oświaty KC PPR, Świtoniak Bronisława — przodownica pracy PZPR nr. 1 
srudziński Jan — H sekretarz KŁ, Ulkowska Józefa — przodownica pracy PZPB Nr, 2 
Głażewski Kazimierz — I sekr, KD ŚródmfFrawa. Król Mioczysław — kolejate, Uzde 
ski Edward — naczelny redaktor „Głosu”,Gnócimińska Wauda — 


sta- 


przodownica orac? 


NN SNES NPA AREA E SEENE A SAAE NPR EAA NAAN 


ongres Zjednoczeniowy 


I sokretarz KLPPR 


Tow. Aleksander Burski, członek KOPPR, 
wiceprzowodniczący KOŻ%, 
PZPB w Rudzie Pab, Rudnicki Lucjan — literat, Kaczmarek Tadeusz — ( sekr. KD F 
bryczna, Schaft Adam — profesor Uniwersytetu, Żebrowski Adam — IT sekretarz KŁ, 
Mróz Zdzisław — Szef W. U. P. B. Olejniczak Kazimierz — I sekr. KD Śródm. Lewa 
Wende Walenty — Gen. Dyr. OZPWŁ, Trzeciak Jan — I sekr. KF. PZPB nr. 5, Gudas, 
Helena — przodownica pracy PZPW nr. 35Szyller Leon — Dyr. Państwowego Teatru 
Wojska Polskiego, Pokorski Józef — T sekr.KD Górna Prawa, Mikołajczyk Maria — 
Sekr, Kom. Osr. Konf, nr: 4, Stawiński Henryk — I sekr. KD Śródmieście, Łuczak Jan — 
zł Kom. Part. MZK, Budzyńska Celina — Dyr. Centralnej Szkoły Partyjnej w Łodzi 
fski Jan — Przewodn. ZMP m. ŁódźJakubowska Wanda — reżyser P. P, „Film 
„Przybyl Mieczyslaw Przew. IOddz. Zw. Zaw, Przem. Baw., "Tatarkówna 
Michalina — instruktor KŁ Wydz, Org, Doruch Władysław przod. pracy P, F, ©. 
trzelczyka, Wypych 1 sekt RD, Widzew, Szczepański Marian — Dyrek- 
Zygmunt —Kier. Wydz. Zawndowepo K, E. Walasz 
EN Khsma Madi Masła En dame Lam 


Marian 


5, Krzywański 


szczyk 


Str. 3 


Sprawcy zbrodni w Kamieńsku i Gorzkowicach 


politycy z księżej plebanii i bogacze wiejscy — stanęli przed Sądem 


„ (Dokończenie ze stt, teszej) 

cych ścisłe powiązanie między zajściami w 
Gorzkowicach i takimi samymi zajściami w 
Kamieńsku. Oskarżeni, poza Strzeleckim Cze 
stawem, całkowicie i obłudnie jednocześnie 
wypierają się popelnienia jakiejkolwiek zbro 
dni. Usiłują cofać zeznania złożone w cza- 
sie śledztwa, plącząc się, zwalając winę na 
osoby trzecie, względnie na współoskarżo- 
nych, 

Szczególnie wykrętnie tłumaczy się jeden 
z głównych  inspiratorów zbrodni bogacz! 
wiejski Kizlik Józef, który spełnił rolę pro- 
wokatora masakry studentów w Kamieński. 
a następnie pełnił funkcję łącznika i inspira 
tora zajść w Gorzkowicach. Wypiera się, ja- 
koby nawoływał do zbrodni i do bicia stu- 
dentów. W toku krzyżowych pytań prokura- 


tora mjr. Golczewskiego — musi jednak przy | kt: 


znać, że do zgromadzonych w Gorzkowicach | 
mieszkańców, wzburzonych rozsiewanymi u=- 
przednio przez niego plotkami, jakoby stu- 
denci byli członkami sekty „Wyznawców Je- 
howy* — krzyczał: „Bierzcie widły i do ro- 
boty!*. Okrzyki jego stały się przyczyną do- 
konanej nastepnie przez podjudzony tłum 
mieszkańców zbrodni. Widząc, że zeznani 
mi swoimi dał poważny atut w ręce sprawie 
dliwości, usiłuje wykrętnie wmówić w Sad, 
że wznosząc okrzyk miał na myśli rozejście i 
się ludzi do zajęć w polu. 

Podobnie wykrętnie i obłudnie tłumaczy się 
ze swych postępków drugi z inspiratorów zbro- 
dni w Kamieńsku—osk. Kazimierz Strzelecki— 
"bogacz. wiejski i sklepikarz w Kawieńsku, poł- 
nięcy jednocześnie odpowiedzialne funkcje re- 
"jonowego naczelnika straży po; i 

O przebiegu zajść „nio nie 
w polu. Wrócił do domu na 


2 Prncował 
vobind.  Uszysznt 
Wyjrzał na ulice, 
czapkach skó- 


y 
Wojnarowską k 
naszą wiarę odbioraciet" Nie wiele 
teresowało, wrócił do domu, uby 
e, Blyszał tylko „szimć*, 
niczym się nia zajmował 
Nie obchodził go 
również głos dzwonu strażackiego — mimo 
był komendantem straży, a dzwon wzywał 
dzi tylko w razie požari 

Na pytania prokuratora odpowiada niejas: 
no, wykrętnie i usiluje grać rolę niewinnej 
ofiary wplątanej w awanturę baz jego wiedzy: 

Zeznania jego zostają całkowicie obalone 
przen wypowiedzi drugiego z oskarżonych Cze: 
sława Strzeleckiego — małorolnego, który wra 
enjqc w dniu 24, 9. br. w czasie obiadu do do: 
mu z pola zdaleka widział już Strzeleckiego 
Kazimierza — stojącego przed sklepem wraz 
zo sporą grupą ludzi. Zobaezywszy Strzeleckie» 
go Czesława obok dzwonu straży pożarnej oskar 
żony Strzelecki Kazimierz począł krzyczeć do 
nadchodzącego aby bił w dzwon, bo się pali. 
Okrzyki połóbne wznosili i inni z gromady, 


Tü- 


2 


Słysząc nawoływania komendanta straży 
Strzelocki Czesław podszedł do dzwonu i po 
czął dzwonić na nlarm. Skoro jednak „ nie zau 


ważył * nigdzie oguin zwyrzestuł dzwonienia, 
tym bardziej ża w jak między ludźmi 
Strzólackiego Kaz. 
na głos dzwonu 


nie wie, gdyż odprowadził żonę do domu. Wie 
czorem słysznł o pobiciu studentów. Nie zna 
jeńnak szczegółów. 


Rzeźnik Obst Władysław i jego brat, równiek 
znjmujący się ubojem i pośrednictwem w han- 
dlu trzodą Wacław — zasłaniają się całkowitą 
nieświadomością czynów, gdyż byli „pijani“. 
Jednocześnie doskonale pamiętają. najrozmait- 
sze szczegóły. Nie przyznają wię nby  kogokol- 


| czasie 


wiek bili i aby przeciwko komuś  podjudzali 
innych, 


Obst Władysław stwierdza 
Kiźlik, w Gorzkowicach opowiadał *o zbez- 
czeszezeniu cmentarza i obaleniu kapliczek 
przez rzekomych „wyznawców .Juhowy**. 

Stojąc przed sklepem i rozmawaijąc o wy 
padkach w Kamieńsku, podszedł do jedne- 
go ze studentów, który przywitał się z nim 
podając mu rękę. Obst zadał studentowi py- 
tanie, czy są rzeczywiście wyznawcami sekty 
Jehowy. Otrzymał odpowiedź, że są studen- 
tami, pracującymi z ramienia Min. Kultury 
i Sztuki. Obst ozmowie pojechał na wieś, 
Rdzie kupił świ Wrócił koło godz. 4-0) 
mocno podpity. Wszedł do restauracji Bordo- 
nowej, gdzie zobaczył brata swego Wacława 
rozmawiającego z dwiema obcymi osobami. 
Po chwili brat jego wyszedł z restauracji, 
wracając w moment po tym z gromadą ludzi 

órzy. poczęli bić studentów. Sam nikogo nie 
bił, gdyż „stał” r bufecie. Studenci wy- 
biegli z restauracji ścigani przez napastni- 
ków. Brat Wacław trzymał wówczas w rę- 
ku torebkę damską i jakieś papiery. 

W tym momencie prokurator prosi o od- 
czytanie zeznań oskarżonego, złożonych w 
śledztwa. Z zeznań tych wynika, że 
oska ony Obst Wladyslaw przyznał się do 
uder 


jednak, | że 


Ustęp zeznań brzmi następująco: „brat mój 
Wacław w pewnym momencie wyszedł z re- 
stonwacji 1 po chwili wpadł z tłumem, po- 
czym w: zaczeli bić studentów; Ja też 
chwyciłem sło i uderzyłem dwa razy w 
plecy jekieg: mdenta* W toku zeznań 


przed Sądem Obst cofa swe poprzednie ze- 
znanie odnośnie bicia krzesłem, podtrzymuje 
jednocześnie, że w tłumie był jego brat. 

Waclaw Obst usiłuje zaprzeczać zeznaniom 
brata, jakoby bił kogoś i brał udział w zaj- 
ściach. Zasłania się całkowitym brakiem pa- 
mięci, na skutek „upicia”. 

Wykrętnie tłumaczy się również sklepikarz 
Wysocki. Twierdzi, że nikogo nie bił, że w 
zajściach wziął tylko przypadkowo udział, 
broniąc całości domu, w lęiórym znajdowała 
się restauracja. Gdy wyszedł ze swego skle- 
pu zobaczył jakiegoś osobnika uciekającego 
z restauracji, w stronę kościoła. Tłum krzy- 
czał za nim; „łapać, bandyta, jehowiec, ko- 
cia wiara!* Wysocki pogonił za uciekającym, 
któremu w międzyczasie zaszli drogę Mone- 
ta, Milczarski i Baranowski. Oni też schwy- 
tali studenta i zaczęli go bić, On — Wyso 
ki — „bronił“ bitego, chwycił'go za kołnie 
i chciał odprowadzić do posterunku MO, Si 
dent wyrwał mu się jednak i uciekł do skle- 
pu Wachnika, 

Zeznańia oskarżcnych Raczka Józefa 1 Mo- 
nety wykazują w całej pełni ohydę zbrodni 
inspirowanej przez „polityków“ z księżej ple 
hanii, przez handlarzy i bogaczy wiejskich, 


Raai nia krzesłem w plscy jednego ze stu-| którzy w zacietrzewionej nienawiści do wła 
entów, 


dzy ludowej w Polsce nie zawahali się pchać 
do zbrodni tych, których przez wieki trzyma- 
w ciemnocie, nie zawahałi się rzucać klam- 
stwa i kalumnie na pracowników kultury i 
oświaty, spełniających tak doniosłą rolę w 
Odrodzonej Rzeczypospolitej Polskiej. 

é dalszy ciąg procesu. 


Nr. 328 
W kilku wierszach 


(— Jak donosi agencja France Pres- 
se, straceni zostali trzej patrioci greccy, 
skazani przez trybunał wojenny we Florinie 
i dwaj patrioci skazani przez trybunał wo- 
jenny na wyspie Samos. 

t.. 


(=) Jak podaje z Seulu agencja „Frano 
Presse”, kilkuset powstańców zaatakowało 
centralną elektrownię w południowej Korei, 
znajdującą się 120 km na południowy-wschód 
od Seulu. 


sr. 


(—) Trwające od kilku dni w różnych częł- 
ciach Stanów Zjednoczonych gwałtowne ulef 
wy spowodowały wystąpienie z brzegów wie 
ln rzek. Powódź przybrała poważne rozmia- 
ry, szczególnie w stanach Georgia, Alabama 
i Tennessee, Poziom wody na rzece Okmulgee 
podniósł się o 9 metrów. Wody tej rzeki za- 
lały całkowicie miasto Macon. 


* . 
. 


'(—) Agencja Reutera donosi z Sidney, że 
w mieście Lapstone rozpoczęła się w ponie- 
działek TV sesja Komisji Gospodarczej ONZ 
dia Azji i Dalekiego Wschodu. W obradach 
uczestniczą przedstawiciele 18 państw, 

. 
* 

(—) Ministrowie spraw zagranicznych 
Włoch i Turcji — Sforza i Sadek — prze- 
prowadzili godzinną konferencję w Rzymie. 
Minister Sadek zatrzymał się w stolicy Włoch 
w drodze powrotnej z Paryża do Ankary, 

... 


Zakończono w tych dniach odbudową gma- 
Ri 


hu Rady Najwyższej Ukrainy. Jest to jeden 
z największych gmachów Kijowa. 


Gangsterskie wyczyny żołnierzy amerykańskich w Dziedzicach 


Trzei pijani podoficerowie armii USA dokonali napadu na 


WARSZAWA (PAP). Jak podaje katowic- 
ka „Trybuna Robotnicza" Dziedzice stacji 
docelowa polskich transportów repatriacyj- 
nych na Górnym Sląsku, stała się w ubiegły 
poniedziałek widownią pijackiej awantury, 
której głównymi „bohaterami“ byli żołnie- 
rze armii Stanów Zjednoczonych. napastujący 
mieszkańców tej spokojnej osady. 

Pijany sierżant amerykański John Muehler 


przybył w południe, dnia 22 listopada do kio+ 
sku spożywczego ob. Chrząszcza, przy, placu 
Dworcowym w Dziedzicach. Amerykanin, któ 
ry znajdował się w nastroju zaczepnym,, po- 
czął napastować czyniących w sklepie zakupy 
obywateli, a w końcu zabrał bez zapłaty tor 
bę jablek, z którą skierował się do wyl: 

Kiedy właścicielka sklepu poczęła doma- 
gać się zapłaty, pijany sierżant kopnął ją ki! 


Rezolucja w sprawie pokoju i wolności 


uchwalona została przez 10 tysięcy delegatów z całej Francji 


PARYŻ, PAP. — Na zakończenie dwudnio- 
wych obrad w sprawie pokoju i wolności, w 
których uczestniczyło ponad 10 tysięcy dele- 
gatów, uchwalono rezolucję. 

Rezolucja ta wzywa do tworzenia w calym 
kraju komitetów, których zadaniem byłaby 
obrona pokoju 1 wolności. Tekst rezolucji stwie: 
dza naruszenie we Francji swobód obywatel- 
skich drogą nadzwyczajnych dekretów rządo- 
wych. Naród francuski domaga się zagwaran- 
towania swobodnego rozwoju wszystkich orgn 


nizacji i instytucji demokratycznych oraz wkro 
czenia na drogę postępu społecznego. 

Francja chce pokoju i przeciwna jest episko- 
wi międzynarodowych aferzystów, którzy dopro 
wadzili już do tego, żo armia francuska znaj- 
duje się dzisiaj pod obcym dowództwem. 
| Francuzi — kończy rezolucja — są zdecydo- 
wani zdemaskować wszelką wroga propagandę, 


mencie, 


kiedy odrade 
niemieckie. 


n Big niobazpieczeństwo 


Umowa handiowa polsko-norweska 


o wzajemnej wymianie towarów 


WARSZAWA (PAP.). W dniu 28 bm. para- 
fowany został w Ministerstwie Przemysłu i 
Handlu układ o' wymianie towarowej między 
Polską a Norwegią na czas od 1 styczn/4 
1948 r. do 31 grudnia 1949 r. wraz z listam} 
towarowymi na wymieniony okres. 

Ponadio podpisano protokół w sprawie za- 
warcia w najbl ej przyszłości paroletniej 
umowy handlowej z Norwegią. 

Układ parafował ze strony polskiej ob. An- 
toni Roman, doradca Ministerstwa Przemystu 
i Handi strony norweskiej zaś — p. 


Paul Koht, dyrektor departamentu w nor- W Epirze jednostki demokratyczne 


weskim Ministerstwie 


Spraw  Zagranicz- 
nych. 


RZYM (PAP.). Agencja Elefteri Ellada ko- 
munikuje o ożywionej działalności oddziałów 
gen. Markosa na terenie całej Grecji. 

We wschodniej Macedonii odparto ataki fa 
szystowskie na miasto Sydirokastro. W re- 
jonie tym wysadzono w powietrze 6 mostów. 


spokojmych mieszkańców 

kakrotnie w brzuch. Obecni oburzeni tymi, 
amerykańskimi metodami czynienia zakupów 
stanęli w obronie napadniętej. John Muehler 
wydobył wówczas z futerału pistolet, które- 
go rękojeścią uderzył w glowę pracownika 
PKP Ludwika Kłoptacza, zadając mu czte- 
rocentymetrową ranę. Ekspedientka- Maria 
Kempna — otrzymała od Amerykanina kilka 
ciosów w twarz. 


Zawiadomiona przez syna właścicielki skle 
pu Milicja Obywatelska wysłała na miejsce 
patrol, który udaremnił dalsze wystąpienia 
nmerykańskiego sierżanta, doprowadzając go 
nierozbrojonego na posterunek M. O . 

W kilka minut później, na posterunek 
gdzie zatrzymano pijaka, wtargnęło z nabitą 
bronią w ręku dwóch innych żołnierzy ame- 
rykeńskich, którzy usiłowali odbić Muehlera. 
nOdsiecz* znajdowała się również w stanie 
nietrzeźwym. 


Jeden z nowoprzybyłych — sierżant Micha» 
el Babyk, przyłożyi funkcjonariuszowi M. 0. 
pistolet maszynowy do piersi, a zatrzymany 
uprzednio Muchler próbował go obezwładnią 
Milicjanci rozbroili pijanych, stwierdzając, iż 
broń ich była naładowana i niezabezpieczo- 
na. 

„Wszyscy trzej żołnierze amerykańscy nale- 
żą do jednostki „H. G. E. C. T. 7810 S. T. U., 
Nuernberg Military Post“. Obok sierżantów 
Muehlera i Babyka, zatrzymany został rów- 


miejscowości. 


nież trzeci uczestnik zajścia — a 
DE a Jści kapral Ro: 


OQżywione walki w Grecji 


miejscowość 


ć Dolvenski, W Rumelii 
Í Areako Wel umelii, Tesalil i 


Macedonii zajęto szereg dalszych 


į W akcji sabotażowej zniszczono pod miej- 
| seowością Mesovalto most długości 109 me- 


jety | trów, 


a ea 


W. Ażajew 


4) 


Daleko od Moskwy 


— Zaczynam natychmiast załatwiać — 
zakrzątała się Muza Filipowna. — Potem 
w wolnej chwili Pan opowie mi o Moskwie. 

„Oto uciekłem z Moskwy, a teraz będę 
interesować się nią zdaleka“ — ze ściśnię- 
tym sercem myślał Kowszow. 

— Już nawiązałeś flircik, towarzyszu 
główny inżynierze? — zapytał odprowa- 
dzając spojrzeniem sekretarkę, 

— Staram się nie tracić czasu, póki ty 
śpisz kochany — odezwał się Beridze. 

Aleksy lekko wyskoczył i w samych spo- 
denkach podszedł do okna, szeroko otwo- 
rzył ramy. Zrobił kilka gimnastycznych 
ruchów. Mięśnie pod brązową opaloną 
skórą podnosiły się. Beridze z uśmiechem 
obserwował go. 

— Ciekawe kiedy rozpocznie się w tobie 
zmiana: kiedy pozbędziesz się dobrych na- 
wyków, jak np. gimnastyki, na rzecz złych 
w rodzaju palenia albo kieliszeczka przed 
obiadem? Zauważyłem, że z biegiem lat 
człowiek obrasta złymi nawykami. 

Postaram się sprzeciwić tym prawom 
przyrody — odezwał się Aleksy, | 

Jego zazwyczaj blada twarz zaróżowiła 
się, włosy opadły na czoło jasnym pro- 
stym pasmem. Oddychał: gleboko, czując 
jak rozgrzewała się w nim krew. Siadł 
na krześle i zaczał masować lewa rękę. 


Od dłoni do łokcia skórę przecinały trzy 
szerokie blizny. 

— No, jak Alosza twoja ręka? 

— Nieźle, niedługo zupełnie wróci do 
normy. 

Spoglądali w okno. Czteropiętrowy 
zbudowany z cegieł gmach zarządu stał 
nad urwiskiem, Na dole szeróko rozlewała 
się wiecznie żyjąca rzeka, drgające fale 
pluskały się w dopiero narodzonym słoń- 
cu. Przeciwległy brzeg łamaną linią pa- 
górków występował z błękitnej mgły. Bu- 
re, żółte i złociste kwiaty ozdabiały zie- 
mię — znak jesiennego barwnego więdnię- 
cia przyrody. . 

— Wielki i obszerny jest nasz żywiciel 
Adun, Nie przepłyniesz go chyba. — od- 
powiedział Aleksy, 

Gdzieś jakby skarżąc się zawyła loko- 
motywa. Jej gwizdek przypomniał inży- 
nierom ich dwudziestodniową podróż po- 
przez nieskończone pola, lasy i góry ich 
ojczyzny.  Westchnęli. 

Giało Aleksego okryło się gęsią skórką, 
ubrał się szybko i pobiegł się myć. 

— Będziemy się trzymać razem jeden 
obok drugiego, nie odchodząc od siebie — 


powiedział Beridze, kiedy jego pomocnik 
wrócił Pragnął utrzymać Aleksego na 


duchu, gdyż spostrzegł tęsknotę w jego 
spojrzeniu. 

Beridze nakreślił sobie plan działania. 
Przede wszystkim należało coś zjeść, pójść 
do łaźni, otrzymać mieszkanie, zdobyć 
gdzieś gazety, mapę i zorientować się w śro 
dowisku. 

— Czy starczy na pierwszy czas? Czy 
niczego więcej nie trzeba wysokokwalifi- 
kowanym specjalistom w życiu powszed- 
nim i w instytucji — zapytał Beridze. 

— Wystarczy. Przede wszystkim posta- 
wiłbym śniadanie — sprecyzował Aleksy, 

' — Zaczynamy! 
— Beridze zadzwonił do naczelnika apro 


|wizacji. Ten kilka razy zapytał z kim 
mówi i odpowiedział niewyraźnie: 

— Wyjaśnię. 

— Co wy chcecie wyjaśnić — zaczer- 


jwienił się wściekły Jerzy Dawydowicz. — 
Tu nie ma co wyjaśniać, Powtarzam: z 
wami rozmawia główny inżynier budowy 
Beridze. Proszę wydać zarządzenia od- 
nośnie śniadania dla mnie i mego zastępcy, 
towarzysza Kowszowa. Proszę w ogóle za- 
jąć się sprawą naszej aprowizacji. 
Naczelnik aprowizacji odpowiedział, że 
zna tylko jednego głównego inżyniera — 
Grubskiego i jego zastępcę — Topolewa. 
Poza tym on podlega jedynie naczelniko- 
wi Zarządu. Beridze połączył się telefo- 
nicznie ze stołówką. Stamtąd mu oświad- 
czyli: wydadzą śniadanie jeśli będzie roz- 
porzadzenie od naczelnika aprowizacji. 


Beridze rozwścieczony rzucił słuchawkę 
i zaklął siarczyście. Aleksy roześmiał się. 

— Szeroko otwarłszy drzwi wszedł Bat- 
manow. I inżynierowie przyjechali w no- 
cy i jeszcze nie widzieli się z nim, rozma- 
wiali jedynie telefonicznie. 

Naczelnik budowy nosił wojskowy mun- 
dur. W ubraniu tym był zupełnie zmie- 
niony i Aleksy nie mógł się nadziwić: w 
Moskwie zapoznał się z człowiekiem po- 
dobnym do artysty lub malarza, a obecnie 
miał przed sobą bez zarzutu ubranego do- 
wódcę: wszystko na nim lśniło — od bia- 
łej wypustki kołnierzyka do połyskujących 
butów. Aleksy bezwiednie spojrzał na 
swoje zakurzone obuwie i dotknął ręką nie 
golonej twarzy. 

Batmanow z wyraźną przyjemnością, 
prawie serdecznie przywitał inżynierów. 

Widocznie jego zwykłe opanowanie prze 
szkodźiło mu w tym, aby się z nimi uca- 
łówać  Wypytywał szczegółowo o podróż, 
o wrażenia. Sam przyleciał samolotem. 

Beridze opowiedział o przygodach po- 
dróży. Pociąg ich został koło Daniłowa 
napadniety z powietrza. Gdy stali na ma- 
łej stacji. nagle nadleciały samoloty nie- 
przyjacielskie i bandytom udało się do- 
brze wycelować. Bomba trafiła w jeden 
z wagonów. Sąsiednie wagony zostały roz 
trzaskane, a w wagonie gdzie jechał Be- 


ridze i Kowszow wyrwało ramy i rozniosło 
szyby. d, c. n, 
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Uczmy się z doświadczeń ZSRR 


Metody udoskonalenia pracy we włókienniczej fabryce „Proletarskaja Pobieda* 


pa Moskwą znajduje się fabryka włókien 
nicza „Proletarskaja Pobieda", która wy 
rabia wysokogatunkowe tkaniny wełniane, 
Fabryka jakich dziś wiele w Związku Ra- 
dzieckim. Oddziały dobrze urządzone, zaopa- 
trzone w doskonałe warsztaty tkackie kra- 
dowego wyrobu. 

Od niedawna fabryka „Proletarskaja Po- 
bieda“ jest dobrze znaną wszystkim pracowni 
kom przemysłu włókienniczego 
Radzieckim. Tutaj przyjeżdżają ze wszyst- 
kich stron dla pobierania nauki, dla przy- 
swojenia sobie bardziej udoskonalonych me- 
tod organizacji pracy. 

Co tak przyciąga na tę fabrykę podmo- 
sklewską tych, którzy przyjeżdżają tutaj a 
miejscowości odległych o setki a nieraz i ty- 
siące kilometr. Jest to w pierwszym rzę” 
dzie umiejętność tutejszych specjalistów przy 
swojenia osiągnięć przodowników pracy 
tkim robotnikom, uczynienia własnością 
ogółu doświadczenia najwybitniejszych pra- 
ceowników, W fabryce „Proletarskaja Pobie- 
da" przodującymi są całe oddziały. 

Osiągnięcia te nie przyszły same przez się. 
Są one rezultatem powaźnych wysiłków. 


cze na początku roku część 


robotni- 


ków nie osiągała przewidzianej w planie 
pracy. Byli to nowicjusze, nieda- 
rps oni 


wydajni 
wno przyjęci do pracy. 
udział We wspólzi 
się jak mogli podnie 
nie posiadali ani dostatecznych wali 
ani doświadczenia. 

Z drugiej strony znaczna c: 
przekraczała nakr 
w oddziałach tkackich piąta część 
kich robotników wykonała ponad 


czynny 


ść robotni ków 


120 proz, 
normy, Kierownictwo fabryki poważnie za- 
stanawiało się nad tym, w jaki sposób nai- 
lepiej przyswoić doświadczenie kwalifikowa- 
nych pracownie nowemu narybkowi. 


W yczniu b. r. załoga fabryki „Proletar- 
skaja Pobieda" rozważała na ogólny 
zebrąniu pracowników wezwanie robotników 
leningradzkich wykonania planu pięcioletni: 
go w cztery lata. T wówczas to główny inż 
nier fabryki, Kowalów, zainicjował bardzo 
poważną akcję. Zapoznając się dokładnie 2 
metodami „pracy przodujących kwalifikow: 
nych rohotnic inżynier Kowalow stwierdził, 
że pracują one bąrdza rozmaicie, Na prz; 
kład jedna z najlepszych tkaczek Kozłowa 
traci na zmianę czóleska 25 sekudny. przy 
normie 2.8 sek. Inna robotni Anisimowa na 
tę czynność zużywa 3,2 sek. Natomiast zawią 
zanie przerwanej nitki trwała u Kozłowej 
sek, a u Anisimowej tylko 14 sek., przy usta- 
lonej normie 16.5 sekundy. 

kT, inżynier poradził, by od každej 

przodownicy pracy przyswoić sobie naj- 
bardziej racjonalne, wydajniejsze chwyty w 
robocie. Zmiany czółenka — powiedział Ko- 
walow — niech uczą się młode robotnice u 
Kozłowej, a zawiązywania nitek u Anisimo- 
wej. Wprowadził on nowy system nauczania 
młodych robotnie. W tym celu zaczęto w fa- 
bryce zapoznawać się dokładnie z metodami 
pracy przodownic przedsiębiorstwa, a naj- 
cenniejsze rozpowszechniona wśród w: 
kich pracownie. Na czele całej tej akcji stał 
inżynier Kowalow. Specjaliści fabryki i kie- 
rownicy organizacji społecznych przeprowa- 
dzali w fabryce zebrania o charakterze in- 
struktażu przemysłowego, rad się stale 
przodownie pracy. 

Z początku zapoznawano się z tymi czyn- 
ne | które zajmują w czasie najpoWważ- 
niejsze miejsce lub bezpośrednio wpływają 
na "kość produkcji. Na przykład pracowni* 
cy, ustalający normy, sprawdzili jeden 
drugim elementy, składające się na czy! 


zad 


w Związku ce 


dzenia najlepszej metody pracy. Zestawio- 
no opisy tych czynności. Techniczne zebrania 
po rozpatrzeniu tych opisów, poleciło zasto- 
sowanie na szeroką skalę sposobu pracy Ko- 
złowej, wykonującej zmianę czółenka szybka 
i prawidłowo. Od tego czasu metoda ta stała 
się obowiązującą dla wszystkich jej koleża- 
nek. To sama przeprowadzono także ze 
wszystkimi innymi czynnościami w ftabry- 


(75 kajde? sposobu pracy wydrukowane 
i wydano w formie ulotek. Niezależni 
od tego robotnicy sami wykonali kilka du- 
żych plakatów dla robotnice tkalni, przędzal- 
mi i innych oddziałów. Na każdym plakacie 
uwidacznionó techniczny opis czynności, fota 
grafie i schematy zczególnych czynności, 
a także fotogralie pracownicy, od której me- 
toda pracy została zapożyczona. Plakaty te 
umi ¿zono we wszystkich oddziałach. Po- 


magały one robotnicom w dokładnym zapo- 
w 


znaniu się z metodami pracy przodownie i 
szybszym ich przyswojenii 

Rózpowszćchnianiem doświadczeń 
wników pra jmowali się wyznaczeni 
cjalnie w celu instruktorzy, którzy 


tym 


szka 
ycznych instruktorzy 


uprzednio zostali w danych metodach w: 


leni. Na lekcjach tear 


robotnicom  najdokład- 
niej jak należy daną czynność wykony- 
wać, Następnie śledząc pracę każdej ro- 
botnicy instruktor dawał jej odpowiednie 
wskazówki i starał się, by dobrze wykonała 
przepisaną czynność. 
ainicjowzna przez głównego  inżynieru 
Kowalowa metoda wykorzystywania do- 
świadczeń przodownic pracy wszystkim ro- 
botnikom, pozwoliła załodze fabryki „Prole- 
tarskaja Pobieda* znacznie podnieść wydaj- 
ność pracy i zwiększyć produkcję. W porów- 
naniu z rokiem 1945 produkcja zwięk: 
się dwukrotnie i jeszcze w czerwcu b, r, osią- 
gnęła poziom przedwojenny. Jeśli jeszcze w 
zeszłym roku fabryka była przedsiębior- 
stwem deficytowym, to już w pierws 
8-miu miesiącach bieżącego roku załoga 
biedy“ dała państwu 18793 tysiące rubli 
chodu t, j. 6 373 tysiące więcej, niż plano- 
wano na cały rok bież: 
Metoda inżyniera Kowalowa spotkała się 2 
pełnym uznaniem, gdyż realizacja jego pomi: 
słu stwarza warunki dla podciągapia słab- 
zych robotników do poziomu pracy przo- 
downików i umożliwia organizację całych od- 
działów i fabryk, przodujących w pracy. 


naprzód opowiadali 


Życie kulturalne ZSRR 


„OPOWIEŚĆ 
O PRAWDZIWYM CZŁOWIEKU" 
NA EKRANACH ZSRR 
Na ekranach stolicy ZSRR 1 miast stołecz- 
nych 16 Republik Radzieckich ukazał gię no- 
wy film „Opowieść o prawdziwym czławie- 
ku“, osnulej na tle znanej powieści pisarza 
Polewoja. Film został entuzjastycznie przyję* 


ty przez publiczność radziecką. Prasa radzic 
ka zamieszcza wypowiedzi 
rzy, r 


ybitnych pi 
żyserów filmowych i kompozytorów. 
z uznaniem wyrażają się o walorach 
ycznych i społecznych nowego dzieła 
kinematografii ZSRR. 


POWODZENIE 
„WYSTAWY ZIEM ODZYSKANYCH" 

W KIJOWIE 
ystawa „Osiągnięcia Ziem Zachodnich 
otwarta w tych dniach w klubie Pra 
cowników Sztuki w Kijowie, cieszy się wiel- 
kim powodzeniem. Liczne fotografie, tablice 
i inne materiały, charakteryzujące rozwój 
Ziem Odzyskanych po zjednoczeniu ich z Mi 
cierzą, wywołują niezwykłe zainteresowanie 
Prasa ukraińska zamieszcza 
erne sprawozdania z wystawy, podkre- 
bka odbudowa Ziem Za 
chodnich stała się możliwa jedynie w warun 
kach nowej rzeczywistości polskiej, gdy wła* 


A. Palladin 


dza przeszła w ręce ludu. 


Włókniarze zmierzają do celu 


Czyn przedkongresowy przemysłu bawełnianego 
26 listopada osiągnąt przemysł bawełniany, 121 proc. PZPW Nr 38 wykonały plan z nad- 


szereg nowych sukcesów na drodze do reall- 
zacji Czynu Przedkongresoweko. Najlepsze 
wyniki wykazały tego dnia załoga PZPB 
Nr 16, która znowu wykonała plan aż w 13% 
proc. PZPR Nr $ osłabiły nieco swe tempo, 
wykonując plan w przędzalni średnioprzęd- 
nej w 104 proc.. w odpadkowej w 117 proc., 
a w tkalni w 104 proc. 


PZPB Nr 7 uzyskały duży sukces, wykonu- 
jac plan w przędzalni w 107 proc, 1 w 128 
proc, w tlalni, 


PZPR w Zgierzu wyszły nieco poza swoją 
przeciętną osiągając 113 proć. planu dzienne- 
go, a PZPB Nr ? uzyskały w tkalni 105 proc. 
planu. 

PZPB w Pabianicach 
przędzalni cienkoprzędnej 
przędzalni średnioprzędnej 
przędzalni odpadkowej w 103 proc, a w twal- 
ni w 104 proc. PZPR w Ozorkowie wykazały 
znowu znaczną nadwyżkę w przędzalni od- 
padkowej (138 proc.) i w tkalni (128 proc) 
Natomiast przędzalnia średnioprzędna wyka- 
zała znowu niewielki niedobór (87,5 proc.). 


Przemysł wełniany w pelni prac 


Do fabryk przemysłu wełnianego, wy: 
niających się w ramach Czynu Przedkongre- 
sowego w dniu 26 listopada należały przede 
wszystkim TZPW Nr 3 które wykonały pian 
w przędzalni w 147 proc., w fkalni w 124 
proc. a w wykończalni w 171 proc, oraz 
PZPW Nr 6, kóre uzyskały 136 prac. planu 
dziennego. Załoga PZPW Nr 2 poprawiła 
znacznie swe wyniki w porównaniu z dniem 
poprzednim uzyskujać w przędzalni 123 proc. 
w tkalni 117 proc. a w wykończalni 128 
proc. PZPW Nr 1 osiągnęły w tzalni 111 
próc, a w wykończalni 116 proe, Natomiast 
przedzalnia planu nie wykonała (97 proc.). 

PZEW Nr 5 wykonały plan w przędzalni w 


wykonały plan 
w IIA. proc, 


w 
w 


116 proc, natomiast PZPW Mr 4 planu niq, 


wykonały uzyskując zaledwie 90 proc. 
Spośród kombinatów łódzkich najlepsze wy 


zmiany czółenki 
dzo dużo czasu. Doprowadziło to do stwier- 


zajmującej u robotnicy bar4 niki uzyskały: 


PZPW 37. które wykonały 
plan w przędzalni w 123 proc, a w tkalni w 


w 108 proc, w, 


! wacko-Polskiego. 


wyżką w tkalni (105 proc.) natomiast w pr 
dzalni wykazały niedobór (93,5 proc), Rów- 
nież PZPW Nr 35 wykazały niedobór (i tw 
dość duży) w przędzalni przy jednoczesnej 


lekkiej nadwyżce w fkalni (105 proc). PZPW 
Nr 39 miały znowu kiepski dzień nie wyko% 
nując planu ant -w tkalni, ani w przędzalni. 
Natomiast PZPW w Ozorkowie uzyskały 110 
proc, w tlealni i 95 proc. w przędzalni. 


„Gześcy włókniarze składają życzenia polskim kolegom 


z okazji wykonania planu rocznego 
nały jako jedne z pierwszych z klu- 


Na ręce Generalnego Dyrektora Central 
nego zarządu Przemysł. Włókienniczego 
ob, W.,Wendego wpłynęła od Cechosło- 
Komitetu  Włókiennicze- 
go i od Generninej Dyrekcji Centralnych 
Tekstylnych Zawodów (czeski odpowied- 
nik CZPWł.) następująca depesza: 


Centrowłók Generalni Reditel 
« Wende Łódź 


go" 
| sukcesów, 


podob: 
Sordeczmie 
choslowicko= 
y i General 


Polski Kanie V 
na Dyrekcja © BT. 
W odpowiedzi ob. Dyrektor Wende, wy- 


Z radością dowied: my się, że 
fabryki należące do Generalnej Dyrek 
ei Przemysłu W obniozerio 


jaa „M, 


w “n 


TLN fin IE Eju JAKO KOŁA a VAS po KLIGOV” 


stosował w imieniu polskich włókniarzy 
do włókniarzy czeskich depeszę z nodzięko 


wyko. waniem, 


p felegram 


Ara 26477 56 26 34UC a wam, 


vizi m 
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a 
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CZARODZIEJ LALEK 


Rozmowa z Obrazcowem 


Ludowy artysta ZSRR, E 
mowie z przedstawicielami prasy w nas! 
ność swego. teatru: 


— Centralny Państwowy Teatr zal 


którego jestem kierownikiem artystycz- 
ał w 1931 roku. Zespół teatru li- 
s tylko 6 osób. Dawalismy przed- 
stawienia kukiełkowe w różnych szkołach 
ch. W roku 1937 teatr nasz otrzy- 
muje specjalne pomieszczenie. w którym urzą 
dza swą stalą siedzibę. Rozszerza się zasieg 
działalności teatru. Organizujemy przedsta- 
wienia dla dzieci (poranki) i wieczorowe spe- 
ktakle dla do! 
Obecnie zespół pasz liczy do 300 osób. Te- 
atr posiada stałą filię w Leningradzie. Ur: 
my specjalne muzeum, odzwierciedlają- 
ce całokształł przebiegu naszej pracy 
i py kursy dla reżyserów teatrów ku 
kiełkowych, biblioteke. oraz specjalne biur: 
konsultacji i porad artvstycznych w zakre- 
KA ztuki teatrów kukielkowych. stale. nbsłu- 
ca ochotnicze teamy świetlicowe Prowa- 


So-chi teśtrórh kukielkowych. działając 


cych na terenie ZSRR. 
W okresie lat działalności naszego te- 
atru wystaw my 32 premiery. Niektóre 2. 


tych nrzedstawień bvłv przeznaczone special- 
nie dla dzieci, lecz nrzewnżnie sa fo spekta- 
kle dla dorosłych, Do Polski przybvliśmy 7 
repertuarem, obliczonym na dorasta wido- 
wnie, z wyjatkiem może „Nocy Wigiliinej", 
według bajki N, Gogola. Niektóre z tych 


laureat Premii Stalinowskiej, Sergi 


Obrazcow w roz- 
awil dzieje i działal- 


tępujący sposób przeds! 


osiągnęły już w ZSRR przeszło tysiąc przed- | 


stawień. 


REPERTUAR I AKTORZY 

Obecnie przygotowujemy satyryczną sztu- 
kę p. & „Hollywood”. 

Podstawową zasadą naszego teatru jest 
współpraca dramaturga z rezyserem oraz ma- 
larzem, który odgrywa u nas rolę nie mniej 
szą od reżysera, 

Pragniemy ujmować na scenie teatru ku- 
kiełkowego to, co najlepiej i najbardziej ce- 


lowo nadaje się dia tej dziedziny sztuki te* 
atralnej. 


ód aktorów żywych naszego teatru, 
Z że „starej gwardii", należy wymie- 
nić E. Sperańskiego oraz K, Uspieńską. Lecz 
głównym naszym aktorem jest lalka. W nic- 


których przedstawieniach bierze udział 200 1a 
lek. Lalki są czasem bardzo skomplikowane. 
„ży je w niektórych wypadkach dwóch 
aktorów, z których jeden porusza całość, s 


drugi „gra“ tułów, Na wykonanie takiej lalk! 
trzeba nieraz poświęcić cały mi 
damy specjalne pracownie, gdzie z 
ni są malarze. 

Zaznać należy, że talki posiadają „du“ 
blerów". zwłaszcza o ile chodzi o główne po- 
stacie, Gramy w kilku planach scenicznych. 
tworzących konieczną perspektywę. Dlategc 
właśnie potrzebna ga „rluhlerw móżnai mial. 


„sztuke jak na przykład „Lampa - Alladyna". kości”, 


DROGA TWÓRCZA 5. W. OBRAZCOWA 

W. Obrizcow początkowo studiował malar 
stwo. Jest synem znanego, uczonego, członka 
Akademii Nauk ZSRR, W. N. Obrazcowa. 
studiów malarskich zetknął się z ca- 
łą plejadą malarzy tej miary, co Willjams, 
Pimonow, znani „Kukryniksy”* itp. Mi trzem 
tynny* akademik Faworski. 
vstąpił do teatru muzycznego 
im. a-Danczenko, następnie zaś 
do t. zw. IT Mchatfu. Grał role ogar aż 
styczne, przeważnie starców. Liczył w 
| dopiero 25 lat, Występował też w rolach cara 
| Fedora i innych z wielkiego repertuaru dra- 
inatycznego. 


Ta 


Pewnego razu dla żartu zrobił lalkę. 


lalka — to właściwy początek kukiełkowej 
kariery Obrazcowa, W 1931 roku aje kie- 


rownikiem Centralnego Teatru Kukiełkowe- 
Ra 


cki opie! 


go; Rząd 
sztuka, bacznie £ 


uje się niezwykle 
rozwój talentu 
olejno najwyż- 
sze nagrody aktorą radzieckiego, będące wy 
razem uznania jego tuki, Dziś jest 
laureatem Premii 

Dodać należy, 
stycznego znajduje się takżi 
bitnie 


jeden z najw, e: 
yków ri ach 


. t 1 zamierza 
ególne ośrodki robotnicze pa 


Pow.) 


qhy najlepszego | 
największego teatru ku- 
kieikowepo w Związku 
Radzieckim, Sergiusza 
Obrazcowa — wzbudza- 
ją podziw i zachwyty wi 
izów. Na za lięciu: jedna 
z kukiełek Teatru Obras 
towa, duży lew, za któ: 
rego grać musi aż troje 
zrtystów. W rogu na le: 


wo — Sergiusz Obraz- 
tow. 


pa 


s 


. 
Rk EZZZ 


Nr. 328 


„Dla takiej Polski warto żyć i pracować” 


Dyskusja na niedzielnej Konferencji Miejskiej PPR 


TOW, BENGOM (KSIĄŻKA): 
owarzysze, wykładający na kursach szko 
leniowych, pozostają niejednokrotnie 

bez opieki ze strony Partii i ich pracą czę: 
sto jest niekontiolowana. W wyniku tego 
ich wykłady są nie raz na nieodpowiednim 


poziomie. Ten stan rzeczy należy jak naj- 
rychlej zmienić, 
Towarzysze, zajmujący kierownicze stano- 


wiska w aparacie gospodarczym, winni u 
częszczać na zebrania partyine, zabierać głos 
w dyskusji i w ogóle znaleźć czas na aktyw 
ną pracę partyjną, Winniśmy pamiętać o 
słowach tow, Stalina, że choc fizyk nie po- 
winien być specjalistą w dziedzine medy- 
cyny, a medyk nie musj znać się dobrze na 
fizyce, to jest tylko dedna taka nauka, 
której każdy musi się uczyć — tą nauką jes: 
marksizm-leninizm, 

Nasi towarzysze wirmi pamiętać, że jm 
wyższy będzie ich poziom polityczny, tym 
lepsza będzie również ich praca zawodow; 
Proponuję, by została pow 
każdy członek Partii musi się uczyć zasac 
marksizmu-len'nizmu, a przede wszystkim 
istorii WKP (bj. 


TOW, TRZECIAKOWNA (PZPB Nr 17): 
Zi rocznie polskiego ruchu robotniczego 

staje się faktem, Jest to poważny cios 
dla reakcji. 

Zaciągnęliśmy poza wszystkimi jeszcze je 
den dlug wdzięczności wobec ZSRR, Korzy* 
stając z jego doświadczenia, zdobytego ko- 
sztem wielu ofiar, wkraczamy na drogę, wio 
dącą ku socjallzmowi, Winniśmy nie tylko 
korzystać z dorobku ZSRR, ale poznawać 
jego ludzi, jego kulturę, jego wspaniały 
rozwój. Musimy ożywić działalność fabrycz 
nych kół Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Ra 
dzieckiej, 


TOW. _ GOŚCIMIŃSKA (PRZODOWNICA 
PRACY PZPB W RUDZIE PABIANICKIEJ) 
rzeżywamy ra*donioślejszą chwilę w hi- 
storii naszego ruchu. Niestety, nie mogę 
przyjść na tę konferencję z raportem, że 
fabryce mojej udało się na cześć Kongresu 
wykonać plan, Mogę jednak obiecać: wyko» 
namy do końca roku ponad pian 1 milion me 
trów tkanin, 
«Nawiązując do referatu tow. Zambrow- 
skiego chcę stwierdzić, że dziś wiemy wszy- 
scy, nie wolno nam wpuścić do Zjednoczone” 
Partii ludzi ideowo obcych ruchowi robotnr- 
czemu, Nie wolno — w imię tego, by nowo 
narodzóne dziecię — Zjednoczona Part'a — 
mogła nas prowadzić w szybkim tempie do 


socjalizmu. 
TOW. PRZYBYŁ (ZW, WŁÓKNIARZY) 
wagi krytyczne tow, Dworakowskiego o 
działalności Związków Zawodowych by“ 
ły słuszne, Łódzue instancie związkowe do- 
konały, po Plenum sierpniowym, rewizji swo- 
iej pracy i wykryły poważne błędy, Oder- 
waliśmy się od parti i dokonaliśmy wielu 
niesłusznych posunięć. W rezultacie szczerej 
samokrytyki udało się nam już częściowo 
pracę usprawnić, Obecnie Związki już w 
poważnym stopniu zajmują się wspólzawod- 
nictwem pracy, w czym znaczne: usługi odda 
nowy regulamin współzawodnictwa, więcej | 
niż poprzednio interesują się naradami tech 
nieznymi, otaczają opieką 1 roztaczają kon- 
trolę nad działalnością Rad Zakładowych. 

Nowy regulamin współzawodnictwa pracy 
usuwa hamulce, które poprzednio przeszka- 
dzały szerokiemu rozwojowi ruchu, Wprowa 
dzenie zespołów współzawodniczących umo; 
żliwi wielokrotnie większej ilości rohotni. | 
ków przystąpienie do współzawodnictwa i 
już w najbliższym czasłe ulrzymy pokaźnej 
rezultaty nowego regulaminu. 

Osiągnęliśmy pewne rezultaty w pracy 
związkowej dzięki pomocy Partii, Ta pomoc 
winna być kontynuowana w jeszcze szer- 
szym zakresie, 


TOW, KRÓL (PKP) 

Ke polscy poradzili sobie z trudno- 

ściami przy odbudowie kolejnictwa dzię 
ki ofiarności aktywu partyjnego. Rozwija 
się u nas współzawodnictwo pracy w dzie- 
dzinie naprawy wagonów i parowozów, 
oszczędności smarów i węgla, W ostatnim 
roku zaoszczędziiiśmy 136 tys. ton węgla, 


I praca włókniarzy i praca kolejarzy, to 
dowód dla niedewiarków że robo:nik polski 
potrafi rządzić i gospodarować, 

Budujemy nowe linie kolejowe, by połą- 
czyć każdą zapadlą wieś z ośrodkami kultu- 
ry, by zlikwidować zacofanie, Mamy wizję 
Polski socjalistycznej — wsie brukowane, 
zelektryfikowane, zradiotonizowane, I dniem 
i nocą mkną pociągi łączące wieś z mia 
stem i miasto z wsią. 

Cieszy się brać kolejarska z powodu Zje- 
dnoczenia i mówi: wsiądziemy do pociągu, 
do kuriera, któremu na imię Zjednoczona 
Partia szybko kręcić się będą koła — DO- 
JEDZIEMY DO METY — DO SOCJALIZMU. 


Około 10 godzin trwała dyskusja nad referatem 


tow, Zambrowskiego i sprawo- 


zdaniem tow, Dworakowskiego na odbytej w niedzielę Konferencji Miejskiej PPR. 
Ogółem przemawiała 33 towarzyszy, Byliwśrdó nich funkscjonarlusze partyjni, kierow- 
nicy odpowiedzialnych odcinków gospotlarczych | robotnicy - przodownicy pracy, pra- 


cownicy nauki i szadki, Wszystkie wypowiedzi złożyły się na jedną 


imponującą ta- 


lość: zobrazowaly one powszechny entuzjazm, ducha bojowego i wiarę, z jaką robo- 


tnicza Łódź szykuje się do Kongresu Ziednoczeniowego 


TOW, PAWEŁCZYK PZ?B Nr 5. 
Js wytyczenie przez Plenum sierpnto 
we naszej drogi pomogło naszej fabry- 
ce wybrnąć z trudności, przyczyną wielkiego 
zła w Wimie był zły styl pracy kierownic- 
twa, brak kontaktu z Komitetem  Fabrycz- 
nym, z Radą Zakładową i z całą załogą, 
Obecnie stosując metody pracy kolektywnej 
usuwamy błędy i mamy nadzieję, że uda 
nam się wycągnąc fabrykę ze slanu, w któ 
rym jeszcze była de niedawna 


TOW. BORUCH (PRZODOWNIK PRACY 
PAŃSTWOWEJ PABRYKI OBRABIARER 
IM, STRZELCZYKA) 

My" o budowie socjalizmu. Budowa 

socjalizmu — to również budowa ma- 
yn, to mechanizacja naszego rolnictwa, to 
postęp techn'czny i dlatego należy otoczyć 
szczególng opieką partyjną nasze fabryki 
metalowe produkujące maszyny — tę podsta 
wę do szybkiego marszu ku socjalizmowi, 


TOW, JABŁOŃSKI (PRZEWODNICZĄCY 
ZARZĄDU MIEJSKIEGO ZMP) 


młodzieżowych. Przewodniczący każdego kor 


ła fabrycznego ZMP (o ie jest członkiem 
partii) winien być członkiem egzekutywy 
koła partyjnego, każde koło partyjne winno 
w określonych odstępach czasu poźwięcie 
specjalne zebranie zagadnieniom młodzież 
wym. 


TOW. GŁAŻEWSKI (18ZY SEKRETARZ 
DZIELNICY  ŚRÓDMIEJSKIEJ PRAWEJ), 
tosównie do wskarań Plenum sierpnio" 
wego — wprowadzenie metod pracy ko- 
lektywnei w organizacjach partyjnych í w 
kierownictwach przedsiębiorstw — umożli. 
wilo osiasnięcie przedkongresowych sukce 
sów produkcyjnych, Były takie zakłady pra-| 
cy, w których cały aktyw partyjny brał czyn 
ny udział w realizacj zobowiązań przedkos- 
grerowych, $ 
Słuszne były wskazania tow. Zambrowskie 
go o wzmocnieniu soruszu robotniczo:chłop: 
skiego, Nasza drieln'ca pragnie nawiązać 
stałe kontakty 2 jedny'n z powiatów. 


SENIOW (KURATOR 
ŁÓDZKIEGO) 

Komitety i koła partyjne winny obejmo: 

wać patronat nad poszczególnymi szkołamt. 


TOW, OKRĘGU 


Partyjniacy muszą zajnteresować się pracą, 
kół rodzicielskich przy szkołach, 
TOW.  MIKOŁAJCZYKOWA (OŚRODEK 


KONFERCYJNY Nr 4) 
abryks, w której pracuję, 10 listopadz 
wykonała plan roczny, Pokonaliśmy wszyst 

kie trudności dzięki skoordynowabiu pracy 
Komiteiu Fabrycznego, Rady Zakładowej | 
dyrekcji, Zą mało ołoczyliśmy opieka nasze 
przodowniczię pracy, Często o nich zapomi- 
naliśmy.» Wybijały się na czoło nowe przo- 
downice pracy i wkrótce przestały nimi bye 
tysko w wyniku naszego niedbalstwa. Nie 
całkowicie wykorzysialiśmy sumy z funduszu 
socialnego, które mozna było wykorzystać 
właśnie na pomoc dla przodownic, My 
blędy widzmy 1 na nich uczymy się, 


TOW. OFICZOWA (PRZODOWNICA PRACY 
PZPB Nr 17) 4 

dy opowiadałam swoim bezpartyjnym to- 

warżyszkom pracy o Konferencji Dziel- 
nicowej, w której wzięłam udział 1 o naszej 
Konferencii Miejskiej, zareagowały w Spo- 
sób budzący szacunek: trzeba wzmóc pracę 
— oświadczyły. Nasze bezpartyne towarzysz 
ki pracy rozumieją. że gdyby nie PPR'owc: 
gdyby nie nesza praca, to by w Polsce dzi 
ło się tak samo, jak po roku 1918: redukcje, 
eksmisje, bezrobocie A taraz budujemy Pot 
skę Socialistyczną, taką, jakiej sobie prole- 
teriat polski życzy, 


TOW. TOMA (SEKRETARZ KOMITETU 

J FABRYCZNEGO PZPB Nr 3) 

esłeśmy dziś w szeregach pierwszych | 
zakładów bo tkwimy w masach 1 kierujemy, 
nimi. Robotnicy naszych zakładów mają do 
nas zaufanie i będziemy tak pracować, by to 
zeufanie z dnia na dzień pogłębiać. 

Po Konferencj: Fabrycznej postanowiliśmy, 
aby każde koło oddziałowe ciągle śledziło, 
w jakim stopniu został wykonany plan na 
oddziale — pobudzało to koła oddziałowe do 
in'ensywniejszej pracy i do podniesienia pro- 
dukcji, Nasza fabryka ma również braki. 
Można osiągnąć jeszcze lepsze wyniki, zwła- 
szcza w dziedzinie jakości produkcji, Po 
Plenum sierpniowym większą niż poprzednio 
opieką otoczyliśmy przodowników pracy 1 


e|skać, jeśli do tej prać 


wszystkich dobrze pracujących robotników, 
a mieróbstwu i niechłujstwu wypowiedzieli- 
śmy bezwzględną walkę, Jakie są Źródła na 
szych osiągnięć? Istnieje na naszych zakla- 
dach współpraca Komi.etu Fabrycznego, Ra. 
dy Zakładowej į dyrekcji, Naszą praca jest 
kolektywna W tym tkwi nasża sita. Dlatego 
przedierminowo wykonaliśmy zobowiązania, 

Wybieramy dziś delegatów na Kongres, 
że Kongres Zjednaczeniowy wybi 
Komitet Centralny Zjednoczonej 
który będzie wzorował się i czerpał 
istycz 


Partii, 
ze skarbn'cy Wszechzwiązkowej Komu 
nej Partii (bolszewików) partii Lenina-Stali. 


na. Wtedy klasa robotnicza zdoła zbudować! 
socjalizmy w naszym kraju, 


TOW. JAKUBOWSKA (RUŻYSUR, TWÓR- 
CZYNI FILMU „OSTATNI ETAP") 


fk ymstografika może być w rękach Par- 
tii najostrzejszym orężem propagandy. 
Chcemy dawać klasie robotniczej takie fil- 
my na jakie zasługuje: obrazujące jej ży- 
cie, jej rozwój, jej bolączki, 

W szeregach filmowców członków Partii 
została po Plenum sierpniowym przeprowa. 
dzona rzetelna krytyka i samokrytyka do- 
tychczasowej pracy, Jak w całej Partii tak i 
w całym kraju zapanował również wśród 
filmowców inny duch. 

Pragniemy usunąć mur niechęci, jaki wy- 
tworzył się między Filmem Polskim, a klasą 
robotniczą, Usuniemy go, gdy uda nam się 
stworzyć takie fumy, które pokażą całemu 
Światu, jak pracuje i czego może dokonać 
polska klasa robotnicza r 


TOW. SZAŁKIEWICZ (MZ) 

D isiejszą Konferencję witam meldunkiem: 

„tramwajarze wykonali plan", Ponad plan 
my linię tramwajową na ulicy 
skiej 1 położyliśmy 2,5 km, linii na 
ul. Warszawskiej, Miało to być wykonane 
10 grudnia ale dziś o godź. 2 tow, Prozy- 
den: Stawiński otworzył nową I'nię, Sukcesy 
mamy wszędzie, w calym ktaju, w każde 
dziedzinie, Stato się to dlatego, że nosz Ko- 
mitet Centralny I naszą Partia kieruje się 
słusznymi zasadami Musjmiy posunąć się da- 
lej, rozszerzyć ruch ółzewodni 
szyć masę produktów i towarów, pel 
przód rozwój techniczny, zbudować dobre 
Szkoły, dobre domy robotnicze to wszystko 
właśnie będzie budowaniem socjalizmu, 


TOW WYPYCH (1.SZY BERRETARZ 
w DZIELNICY WIDZEW) 

szystko co w Polsce robimy pozostaje w 
ścisłym związku z walką proletar'atu między 
narodowego Solidarność międzynarodowa kla 
sy robotniczej jest dla klesy robotniczej Pol 
ski naczelną zasadą wa wszystkich jej po 
czynaniach, 


TOW. WENDE (DYREKTOR NACZELNY 
CZW) 

ykonaliśmy ilośc.o' 

ale jakość produkcji mie jest jeszcze 
zadawalniająca, Zadania stojące przed prze: 
myslera wtókienniczymm wymagają, by dzie. 
siątki tysięcy roboliików nauczyło się pra 
cować lepiej niz dotychczas, Zdołamy to uży: 
nad podwyższeniein 
kwalifikacji dziesiąkow tysięcy robotników 
wciągniemy armię przodowników pracy, Mu 
szą być uruchomone na fabrykach szkoły 
przodowników — powiększą one ilość robot. 
ników wykwalifikowanych i dobrże zarabia: 
jących, 


plan produkcyjny 


TOW, KAZIMIERZ MIJAL 

z wielką siłą przekonania i z dumą mel- 

dowali tu przudownicy pracy i przedsta- 
wiciele organizacji partyjnych o swoich 
osiągnięciach, Z przemowienia tow. Oficzo* 
wej widać, że dutn przodownictwa panuje 
w PZPB nr 17. Tuw, Tama mówił tu, jak 
załodze PZPB m 3 udało się osiągnąć suk- 
ces. Tizeba uważnie przysłucaiwac się ich 
słowom, trzeba spojrzeć na ich metody pra- 
cy, I trzeba powiedziec: PZPB nr 3 dobrze 
pracują, bo organizacja partyjna tych zakłą 
dów realzuje wytyczne statutu partyjnego 
Możemy wierzyć stowora tow, Tomy: orga- 


| nizacja partyjna nie zawzyma się na obec- 


nym miejscu, przejrzy istniejące braki, 
sunie je. Można dziś powiedzeć: jeżeli ja- 
kieś zakłady nie wykonały p'anu, to jest to 
w dużym stopniu wynik złej pracy organi. 
zacji partyjnej, 


TOW. KACZMAREK (182% SEKRETARZ 
DZIELNICY FABRYCZNEJ TZPB Nr 1) 
aństwowe Zakłady Przemysłu Bawełnia 
nego nr 1. zostały zepchnięte na dalszy 
plan dlatego, że organizacja partyjna odwró- 


ciła się od spraw produkcyjnych. Dlatego 
też. zakłady nie mogły podjąć zobowiązania 
przedkongresowego . nie było pewności czy 
dotrzymają zobowiązania pierwszomajowego. 
Dzieki pomocy Komitetu Łódzkiego i zmia- 
nie styłu pracy oręanizacji partyjnej nasta 
pił przełom i dziś można już powiedzieć, że 
zobowiązanie pierwszomajowe będzie wyko- 
nane. Obecnie coraz więcej tkaczy pragnie 
przejść na obsługę 12 krosien, w fabryce 
znów panuje atmosfera wytężonej pracy, 


TOW. LEON SCHILLER 
w dotychczasowym doborze repertuaru 
naszych teatrów były popełniane powa 
żne błędy, Od teatrów radzieckich winniśmy 
się uczyć właściwego stosunku teatru d: 
rzeczywistości, Teatry obecne są za drogie — 
teatr nie dociera do mas, 

Jest w tym i wina Związków Zawodowyct 
które wadliwie organizowały rozprowadzanić 
tów. Należy robotnikom, mieszkającym 
na peryferlach miasta, dostarczyć środków 
lokomocji po przedstawieniu teatralnym 
Kadry mlodych aktorów rekrutują się w du 
žym stopniu z klasy robotniczej. W szkole 
teatralnej panuje duch postępowy, Wprowa 
dzamy kurs markszmu-lerinizmu jako przeć 
miot obowiązujący. 


TOW, PIWOWARSKA (PRZEWODNICZĄCA 
ZARZĄDU MIEJSKIEGO LIGI KOBIET) 

ekretarze kół i Komitetów partyjnych 

często nie zdają sobie sprawy z ważno' 
ści pracy Partii wśród kobiet, Liga Kobiet 
skupiła wokół siebie wielotysięczne masy 
kobiet, Nie potrafiliśmy jednak jeszcze do- 
brze zorganizować opieki nad matką i dziec 
kiem. Wieie przodowniczek pracy ma jesz- 
cze kiepskie warunki mieszkaniowe, Aktyw 
partyjny musi tym sprawom udzielić więcej 
miejsca, więcej w tych sprawach interwe- 
niować 1 prowadzić konkretną codzienną 
pracę, 


TOW, ŻEBROWSKI (III SEKR. KOMI- 
TETU ŁÓDZKIEGO PPR) 
ajważniejszym w osiągnięciach przed. 


kongresowych naszych zakładów pracy 
jest to, że załogi 1 organizacje partyjne kie 
rowaly się nie tylko ambicją, lecz umiejęt- 
nie obliczały swoje możliwości, Wnikały w 
proces wytwórczy, poznały go i to jest war 
tość trwała, klóra będzie wykorzystywana 
w dalszej pracy. Ważre są efekty ekonomicz 
ne, ale jeszcze ważniejsze jest to, że nasi 
towarzysze zdoby!i umiejętność analizowania 
planu, umiejętność wynajdywania przyczyn, 
braków i csiągnieć W pracy nad planem 
1949 r, te umiejętności okażą wielką pomoc. 


TOW. WIŚNIEWSKA (GŁOS TOBOTNICZY) 
F ore gazetki ścienne są niedocenia 

ne przez Komitety partyjne, a tymcza- 
sem mogą one į powinny stać się poważnym 
czynnikiem kszałtowania opini załogi i waż 
ym narzędziem w walce o wykonanie plann, 
ększość obecnie ukazujących się gazetek 
nnych jest redagowana bez udziału Ko- 
mitetów  Fabrycznych i Rad Zakładowych. 
Ten stan rzeczy must sie zmienić. Gazetki 
ścienne muszą stać się organami Komitetów 

jnych i Rad. Zakładowych. 


TOW, DZIKOWSKA (SEKR, KOMITETU 
FABRYCZNEGO PZ?B Nr 6) 

a mało kobie, jest wysuwanych na k'e- 

rownicze wiska, Są robętnice o du 
żych kwalitkacjach, mogłyby być majstra- 
mi, jednakże istnieją w Środywisku fabrycz- 
nym opory uniemożliwiające awans kobfdt, 
Należy te opory energicznie zwalczać Więk- 
sza niż dotychczas aktywizacja kobiet bę- 
dzie możliwa, o fe odciąży się je od nad- 
miaru pracy w domu. Trzeba tworzyć pra. 
nie, dzielnicowa świetlice dziecięce, a matki 
wtedy będą mogły więcej udzielać się pracy 
społecznej, 


TOW, ŚWITONIAKOWA (PRZODOWNICA 
PRACY PZPB Nr 1) 

D3 tatei Poleki, jaką jest Polska dzi. 

glejsza | jaka będzie Polska  jutrzejsza, 
warto żyć i warto pracować, Ja sama też 
jeszcze nie dałam z siebie wszystkiego, co 
dat mogą. Musimy tak rządzić naszym kra- 
jem, by n'e mógł powtórzyć się rok 1939. 
Musimy wytężoną pracą budować w Polsce 
socjalizm. 

t.. 

„Poza wymienionymi towarzyszami w dy- 
skusji zabrali jeszcze głos tow, Janus — ge- 
kretarz Koła Skarbowców, kierownik Wy- 
działu Kobiecego PPR tow, Ciesielska, tow, 
Labryk z PZPW nr 36, tow. Salwa — sekr 
Komitetu Akademickiego PPR, tow. Stro. 
czan — dyrektor naczelny Centrali Teksty- 
nej, tow. Trzeciak — 1-szy sekretarz Kom, 
Fabrycznego PZPB nr 5 1.szy sekr, Dzielnicy 
Śródmiejskiej Lewej tow. Olejniczak, sekr 
Kom tetu Fabrycznego PZPB nr 2 tow. Mał 
kowska i członek terenowego kola chłop 


skiego tow, Banach, Dyskus 
tow, Zambrowski. dark 
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Ulepszenia techniczne i organizacyjne na kolejach | 


Rozwój ruchu „małej racjonalizacji” 

Ruch tak zwanei „małej rącjonalizaci!* — , udział kilkudziesięciu kolejarzy. Wyodrębni- 
ulepszeń technicznych 1  organ'zacyjnych,|ły się wyraźnie cztery najżywotniejsze dla 
wprowadzonych przez pracowników DOK9?.- | racjonalizatorów zagadnienia Przede wszy- 


śtr. 5 


O Łodzi w kilku wierszach 


CENNIK ARTYKUŁÓW PIERWSZEJ 
POTRZEBY 
w Łodzi uzupełniono dwiema pozycjami: 
chleb wieiski pszenno-żytni w cenie 43 zł. 
strony fachowców. Wreszcie wysunięto za- z4 kilogram i żywy karp, którego cena deta- 
gadnienie umasowienia akcji małej racjona- liczną wynosi 275 zł, Cena karpia ustalona 
l:zacji przez jei szercką propagandę wśród gi 


Łódź, znajduje dużo zrozumienia wśród sze- 
zokich rzesz kolejarzy, Wczoraj odbyla się 
uroczystość wręczenia pieniężnych nagród 
racjonalizatorom, których pomysły wprowa: 


stkim zwrócono uwagę na walkę ze zbiuro- 
kratyzowaniem akcji małej racionalizacji. 
Chodzi o to, by od momentu złożenia pro- 
jektu poprzez jego rozpatrzenie do chwill 


dzono w życie, oraz narada, w czasie której urzeczywistn'ėniu, nie upływały długie mie- 


omawiane były zarówno zalety, jak i wadyj siące, 


Dalej — domagano się pomocy d'a 


organizacyjne Komitetu Małej Racjonaliza. | racjonalizatorów ze strony inżynierów, tech. 


cji. 


ników i administracji. Zdarza się często, że 


pracowników DOKP- 

Wydaje się nam, eż kolejarze-racjonaliza- 
torzy, postawili słusznie wszystkie te zagad: 
nienia. Rozumieja on! dobrze, jak ważna 
jest akcja racjonalizacji zarówno dla polep- 


szenia ich bytu, jak i ze wzgiędu na oszczęd | 


ności gospodarki 
zgłoszonymi *prze?, 


państwowej.  Wntioskai 


została za względu na zblizające się święta, 
w czasie których rybs stanowi tradycyjne 
danie, Spekulantom me uda się więc przed 
Świętami podwyższyć cen na żywe karpie, 


PODANIA © DZIERŻAWĘ OGRÓDKÓW 
DZIAŁKOWYCH 


racjonalizatorów powi-, 54 już przyimowane w Zarządzie Nierucho- 


nien przede wszystkim zająć się Związek Mości oraz w biurach rejonowych ZN. 


Zawodowy Kolejarzy, podobnie. jak za”muje DZIECI CZŁONKÓW ZWIĄZKU 


W świetlicy ZZK przy ul, Więckowskiego | Proiektodawca wpaał na słuszny pomysł, a 
zebrało się około 100 racjonalizatorów z Ło: n'e może sobie dnć rady z rysunkami i j 


pe" "EPP 


dzi į okręgu, Wręczone nagrody mają cha. 
rakter symboliczny, jeżeli bowiem pomysły 
zmaidą zastosowanie w całej sieci kolei, wy- 
nalazcy będą premiowani powtórnie, 


Tow, Julian Geller — dyspozytor materia 
łowy z Ostrowia Wielkopolskiego za pomysł 
mostków do zabezpieczenia węży od znisz. 
czenia otrzymał 1000 zł, Tow. Stanislaw 
Wolniak — pomocnik naczelnika parowozów 
m w Ostrowiu — otrzymał 3000 zł, Tow. 
Józef Kuźnik — wynalazł przyrząd do na 
stawienia tulejek — otrzymał 7 tys, zł. Tow, 
Jan Walczak otrzymał również 7 tys. zł, ra 
pomysł przyrządu do uszczelniania kotła, 
Wraz z nim w układaniu projektu wziął u- 
dział tow, Jan Jóźwiak przodownik kotlar- 
ski, który otrzymał także 7 tys. zł. Za przy 
rząd do tłoków otrzymali po 2 tys, zł. tow. 
tow, Adam Klarczyk į Bolesław Marek 
przodownik ślusarski i ob. Bolestaw Szyszka 
— wszyscy z Warsztatów GŁ W Ostrowiu 
wielkopolskim, , 


W Wydziale Ruchu DOKP'Łódź nagrodzo 
ny został sumą 10 tys, zł, ob, Krzewicki Ste. 
fan — za projekt organizacyjny stworzenia 
gniazda drużyn konduktorskich w Kolusz. 
kach. Tow, Tokarzewski w nagrodę za przyrząd 
do regulowania torów otrzymał 4 tys. zt. 
Tow, Michał Potrzeba ze służby elektro- 
technicznej za ułożenie tabeli do uproszczo 
nego obliczania premii otrzymał również 4 
tys, zł. 

Nagrody powyższe wręczone zostały przez 
dyrektora DOKP.Łódż tow. Badera, który 
podkreślił, że są one wyznaczone przez Ko 


mitet Małej Racjonalizaci przy DOKP- 
Łódź, 


Od początku swego istnienia, to znaczy od 
lipca bieżącego roku. Komitet Racjonalizacji 
rozpatrzył? 63 wnioski, Z tej liczby 63 pro- 
cent wniosków. wpłynęło ze strony pracow- 
ników służby mechanicznej, 18 procent ze 
służby ruchu, a reszta z innych dziedzin pra 
cy kolejarzy. Pomysły te przyniosły DOKP- 
Łódź ok. 12 mil, zł, oszczędności, 


Projekty rozpatrywane są przede wszyst. 
kim przez Komitety Terenowe, a następnie 
przez Komitet Małej Racjonalizacji, Komite- 
ty Terenowe natrafiały jednak dotychczas 
na szereg trudności związanych z oblicza 
niem wartości pro'ektu w pieniądzach, Obec 
nie Komitety Terenowe zaopatrzone będą 
w odpowiednie tormularze, które znacznie 
ułatwią im zadan'e, Komitety zostaną uzu- 
pełnione przez dokooptowanie przodowników 
pracy i przedstawicieli Związku Zawodowego 
Kolejarzy. l 

W ożywionej dyskusji, jaka wywiązała się 
na temat ruchu małej racionalizacji wzięło 


go technicznym wykonaniem, Dlatego ko- 
nieczna opieka jomoc naukowa ze 


się sprawami współzawodnictwa pracy, 
mz) 


Co daje Polsce współzawodiiciwo pracy? 


` 

Dzięki współzawodnictwu pracy wydobycie 
węgla kamiennego w kopalniach polskich wzra- 
sta systomatycznie. Podczas kiedy w 1038 to- 
ku w granicach przedwojennych Polski wydo- 
bywano przeciętnio na miesiąc 38.175.000 ton, już 
w roku 1946  przociętno wydobycie węgła un 
miesiąc przowyższyło stan przedwojenny, docho. 
dząc do cyfry 3,041.000 ton. 

Wydobycio węgla kamiennego w lipeu 1948 
roku doszło do cyfry 6.068,000 ton, prze: 
szając nieomal dwukrotnie przedwojenne wydos 
bycie. 


WĘGIEL 
Przeciętne wydobycie miesięczne w tonach, 


B, WIĘŻNIÓW POLITYCZNYCH 
będą miały nową świetlicę przy ul, Nawrot 
31a. Otwarcie nastąpi już jutro, 


NA LOTNISKU W LUBLINKU 
odbywać s'e będą treningi szybowcowe Gia 
iunaków Służby Polsce, Chętni winni zgła- 
szać się we wtorki. środy 1 piątki o godz. 
T:ej rana na Plan Niepodległości (Leonarda), 
gdzie odbywa się zbźórka m. 


POGOTOWIE RATUNKOWE PCK 


zeniesione zostanie z ul. Armii 
lo lokalu przy ul, Piotrkowskiej 
286, Numer telefonu — bez zmiany: 117-11, 


Trybuna, poścż 


TYGODNI 


POLTYCENO SSYPOŁECZNY 


Łańcuch zobowiązań przedkonyresowych 


Nasi korespondenci fabryczni donoszą: 


W związku z npolem Kopalni „Zabrze - 
Waschód'* pracownicy warsztatów Naprawy z 
Biura Technicznego Instytutu Filmowego jedno: 
giośnie zobowiązali się wykonać ponad plan: 
zamontowanie 4ch stołów montażowych, Wyro- 
montowanie 15 aparatów projekcyjnych, wyko- 
nanie obróbki 10-ciu kompletnych statywów. 

... 


Dyrekcja, Koła Partii PPR i PPS, oraz Rada 
Zakładowa łącznie z wszystkimi pracownikami 


Oddziału I-go P. P. B. Z. L. na odbytych zebra- 
niach jela ueliwałę nezczenia 
gresu Zjednoczenia obu Partji dodatkowym 
szybszym tempem wykonania robót na poszeze- 
gólnych budowlach, prowadzonych przez Od- 
dział J-szy.na terenie m. Łodzi. 

Przodłażawy pracę o godziuę w czasie od dn, 
28 listopada b. r. do 8 grudnia b. r. Fundusz 
powstały z przepracowanych dodatkowo godzin 
przeznaczając na budowę Wspólnego Domu 
Zjednoczonych Partii, 


zutełnicy pisz 


Współzawodnictwo uczciwości 


Szanowny Obywatelu Redaktorze! 
Zwykle tak bywa, że o rzeczach ważnych 
lepiej się pamięta niż o drobnych codzien: 


jeździ się bez biletu, bo się po prostu nie zdą 
ży zapłacić, Wiemy w jakich urudnych wa 
runkach pracują konduktorzy i kontrolerzy. 


nych sprawach, nie rzucających się w oczy, | Wiemy jak MZK stara się o usprawnienie ko 


Wszyscy obywatele pamiętają, choćby o skład 
kach na odbudowę Warsyawy, a zapominają 
0 swoim codziennym obowiązku i nie robią so 
bie z tego powodu żadnych wyrzutów. Jeżdzi 
my codziennie lub kilka razy dziennie tram- 
wajem. Rano | w porze obiadowej tramwaje 
są tak przepełnione, że nie sposób jest się do 
stać do kondultora, by mu zapłacić za bilet. 
Nie mówię o tych, którzy umyślnie korzysta 
Ją z tłoku } jeżdżą na gapę, To są ludzie nié- 
uerciwi, Ale często mając najlepszą wolę, 


munmikacji, Czy nie powinniśmy im pomagać 
przez wypełnianie naszego zwykłego obowiąz 
ku? Jeżeli tłok w tramwaju nie pozwala nam 
na to, powinniśmy w końcu miesiąca całą 
należną za przejazdy sumę przekazać do kasy 
MZK. Przyznam się ze wstydem. że sam je 
stem winien 360 zł. za 120 przejazdów tramwa 
jowych i sumę tą załączam w liście do „Gło 
su", Czekam na współzawodnictwo  ućzci- 
wości obywatelskiej Józef Rajczyk 

sekr. Koło Fabr, PPR „Esla“ 


W dniu 2. 12. br, o godzinie 15 w świet- 
licy Centralnej przy uli: Kilińskiego 145 
odbędzie sie konferencja Rad Zakłado- 
wych i Referentów B, H. P, w Przemyśle 
Dziewiarsko-Pończoszniczym, 

Ze względu na ważność spraw obecność 
obowiązkowa, 


NOMINACJE 

NA WYŻSZYCH UCZELNIACH W ŁODZI 

Prof. dr Jan Namitkiewicz, jeden z najzna- 
komitszych znawców prawa handlowego i go 
gospodarczego w Polsce, autor wielu cennych 
prac z dziedziny prawa, mianowany został 
Dziekanem Wydziału Prawa na Uniwersyte- 
cię Łódzkim. 


W URZĘDACH POCZTOWYCH 

Dyrekcja Poczt i Telegrafów w Łodzi po- 

daje do wiadomości, że wszystkie 
moją 


| pocztowe na terenie „Wielkiej Łodzi” ku upa 


miętnieniu Kongresu Zjednoczenia Partii Ro- 
botniczych i wygody ludzi pracy rozpoczyna- 
ją czynności urzędowe od godz. 7 rano za- 
miast od godz. 8, począwszy od dnia 20 li- 
stopada do dnia 10 stycznia 1949 r. Wyda- 
wanie paczek awizowanych odbywa się rów- 
nież od godz. 7 rano, w Urzędzie Poćztowym 
Łódź 2, ul. Karolewska, 

UWAGA, ZAMP-owcy 1 ROKU PRAWA 

Dnia 80 b. m. o godz. 19.30 odbędzie się w 
światliey ZAMP-u, Piotrkowska 48 zebranie or- 
ganizney jne, 

Obocność obowiązkowa. 


Plenum Komitetu Wojewódzkiego Str, Demo 
kratycznego w Łodti 

W lokalu przy ul. Piotrkowskiej 78 od. 
było się plenum Komitetu Wojewódzkiego 
Str, Demokratycznego w Łodzi. W zebraniu 


urzędy | wzięli udział wszyscy członkowie Komitetu, 
naama me eee e e e 


Co usłyszymu przez radio 


11,40 Audycja wymienna. 
czasu i Hejnał 
we. 12,10 
dotrzymuje swych zobowiązań”, 1235 Mur 
zyka, 12,46 (Ł) „O właściwych ludzi znają- 
cych życie wsi“. 12,55 PRZERWA. 14,30 (Ł) 
Z prasy. 14,35 (Ł) Muzyka lekka i rożryw- 
kowa z płyt, 14,55 (Ł) Fdlieton sportowy, 
1500, (Ł) Komunikaty, 15,05 (Ł). Polskie tań: 
ce ludowe. 15.0 (Ł) Pogadanka aktua!na, 
15,80 Drugi Koncert dla dzieci, 15,50 Muzyka 
popularna (plyty). 16,00 DZIENNIK, 1630 
„List“ — słuchowisko dla młodzieży. 16,55 
Przegląd wydawnictw oświatowych, 17.00 Mu 
zyka romantyczna. 17,45 „Całe życie w służ- 

D 


1757 


Sygnał] bie dzieciom”. 17,50 Pogadanka, 18. Lekcja 
12,04 Wiadomości południo-| języka rosyjskiego, 18,15 Pieśni kompozyto- 
„Załoga kopalni Zabrze-Wschód| rów rosyjskich, 18,35 Utwory dawych mi. 


strzów w wyk. L, Izmaiłowa skrzypce, 
1850 „Uczymy się czytać" 1900 (Ł) Klasa 
robotnicza wita czynem Kongres Ziednocze- 
nia. 19.10 (Œ) Muzyka z płyt. 19,25 (E) 
Miesięczny przegląd wydarzeń 10,40 „Wszech 
nica Radiowa", 20.00 DZIENNIK, 20,45 Mu 
zyka, 21,00 Koncert symfoniczny. 22.00 (Ł) 
Mozaika muzyczna, 22.58 (Ł) Omów. progr 
lok, na jutro 23,00 Ostftnie wiadomości 
23.10 Muzyka taiecrna. 23,20 Program na 
jutro. 23.30 Œ) Koncert życzeń, 23,50 (Ł) 
Zakończenie audycji i Hymn 


przewodn:czący | sekretarze kół, kierownicy 
wydziałów Komitetu | tp. Przewodniczył 
prezes Komitetu prof, dr W, Tomaszewicz. 

Po referacie politycznym i organizacyjnym 
nastąpiły składanie sprawozdań: sekretarz 
woiewódzki Komitetu nacz. R, Świątkowski 
złożył generalne sprawozdanie sekretariatu 1 
z poszczególnych agend Komitetu, sprawozda 
nie wydziału personalnego złożył nacz, Cz. 
Szczepaniak, wydziału organizacyjnego po* 
sét K, Mertyn, Nad sprawozdaniami wywią- 
zała s'ę dyskusja, 


Po omówieniu szeregu spraw organizacy]- 
nych zebrani uchwalili jednogłośnie rezolu- 
cję stwierdzającą, że Komitet Wojewódzki 
Stronnictwa Demokratycznego w Łodzi na 
specialnym posiedzeniu wita połączenie par- 
tii robotniczych i widzi w tym przełomowe 
znaczenie dla polityki wewnętrznej i za- 
granicznej Polski. „Jednocześnie KW Stron- 
nictwa przyrzeka wiernie stac przy boku 
połączonych partii w marszu  dziejowym 
Polski ku socjalizmowi 


Odczyt 

W środę, dnia 1 grudnia o godz, 19,15 w 
Ośrodku Propagandy Sztuki (park im. H, 
Sienkiewicza) ob. dr J, Krajewska wygłosi 
odczyt p. t, „Garncarstwo Ludowe" (prze 
zrocza), Wstęp bezpłatny. 


UWAGA! KOLPORTERZY. ODBIORCY 
I KOMISANCI. 

Dnia 27. 11. 1948 r. Biuro Wydziału Kol: 
portażu R. S. W „PRASA” Delesątura Łódz 
ka zostało przeniesione na ui Piotrkowską 
Nr, 70 front I p. telefon 136-31 centrala. 


Jednocześnie zawiadamiamy, że plan roczny 


daia Koń: | został wykonany do dnia 21 października 48 r. 
i | 2 przekroczeniem o 19 procent. 


> * 


* 
Korospondent „Głosu** donosi: 
Pracownicy Fabryki Obrabiarek im. J. Strzel- 
czyka w Lodzi ali się plan roczny za 
018 rok wykonać do dnia 12 listopuda r. b. 
| Plan wykonali w dniu 3 listopada b. r. Do 
dnia Kongrosu załoga zobowiązała się przokro- 
czyć plan o 11 procent, do końca roku nato- 


miast wykonać go w 127 procentach. 
U 


.. 


y Robotni 
kich Zakła- 
o i Od- 
Sioradzu, 
Trybun. 
żepraco- 


działów w Łodzi, Pabianicach, Łask 
Kaliszu, Łęczycy, Kutnie, Piotrkow 
i Toriaszowie Mazow. postanowili 
wać w niedzielę L$-go listopada 1048 r. 8 go- 
dzin, a zarobek przypadający z tego dnia prze- 
kazać na Budowę Domu Zjednoczonej Partii. 

* 


dnoczeniowep 

W przyjętej jednogłośnie rezolucji pracowni- 
ey produkcyjni zobowiązali się wykonać beze 
platnie poza normalną praep 10.000 zeszytów 
dla sierot m, Łodzi, zaś pracownicy handlowi 
i biurowi postanowili podwoić wysiłki w kiorun 
ku podwyższenia obrotów, zwiększyć wprzejmość 
i szybkość obsługi odbiorców otaz uchwalili 


opodatkować się jednorazową skladkę w wyko. 
kości 1 proc. od poborów na Wspólny Dom Zjo: 
dnoczonej Partii. 

W 


Odpowiedzi Redakcji 


Tow. Świetosławski, W okresie zimo- 
wym zużycie prądu elektrycznego jest dla 
wszystkich 


ograniczone, więc jeśli prze- 
kraczacie przyznane Wam minimum kilo- 
watów, musicie opłacać nadwyżkę po 


znacznie wyższej cenie, Spróbujcie złożyć 
podanie do biura Elektrowni Miejskiej, z 
prośbą. by Wam zniżwii ta karę. 

„Ob, z ul, Św, Jana Nr 31 (podpis w lis- 
cie nieczytelny). 

Prosimy o przybycie do Redakcji „Gło- 
su” celem wyjaśnienia poruszonej w liścia 
sprawy, 


Mięso rabanka dia dz'eci 


Zarząd Miejski w Łodzi, Wydz. Aprowizącji 
podaje do wiadomości, że w dniach: 30 listo- 
Pada, 1,2 i 3 grudnia br. w sklepach rześni- 
czych włączonych do Miejskiej Sieci Rozdziol- 
czej, wydawane będzie mięso wieprzowe „rą- 
banka'*, na karty żywnościowe dla dzieci, z I- 
stopada b. r. kat. IRD 7 1 IRD 12 na odcinki 
ur. 28 po 0,70 kg. rąbanłi w cenię 6 zł. za kg. 

Odeinki niozrealizowane w wyżej wymienio: 
nym terminie tracą swą ważność. 


Uwaga. mieszk- ńcy 
15 Komisariatu 1.0. 

Na terenie 15 komisariatu M. O. wałęsa się 
pies, chory na wściekliznę. Wobec tego, Sta- 
rostwo Grodzkie Północno-Łódzkie wzywa 
osoby nokąsane do zgłoszenia się do Dozoru 
Webasto Pabianicka 210 celem szczepie- 
nia, 


Również właściciele pokąsznych psów wln 
ni zgłosić się do Dozorn Sanitarnego, Pabia- 
nicka 210, celem poddania psów badanim. , 


JI 


UPR TE ozonowa 


| dzieci powinny coś o tym wiedzieć 


Dzieci piszą 
do „Promyka“ 


Do kochanego „Promyka 

Byłam tak zaskoczona przyjazdem Pro- 
myka, że nie umiałam powiedzieć tego o 
czuję, Nie mam słów by wyrazić mą 
wdzięczność za radość, która mi sprawił 
pan Redaktor swoimi odwiedzinami i za 
to, że mnie przewiózł samochodem z ona- 
trunku do domu i za podarki, słodycze, 
za książki, Tak mi było prz 8. że ty 
le radości chcieliście sprawić mnie — ma 
łej wiejskiej dziewczynce, 

Z całego serca dziękuję doktcrowi Std- 
risławskiemu z Głowna. który nie pytal 
o pieniądze, a ratował jak swoje dziecko. 
Wszyscy w szpitalu byli dla mnie dobrzy, 
Dziękuje Joasi, która napisała o mnie do 
Promyka i odwiedziła w szpitalu, Ona ze 
swą Siostrzyczką chciały mnie nawet za- 
brać do siebie, Obie mieszkają same w 
Głownie, uczą sie i gospodarnja sobie sa- 
me, Chciały. abym nie jeździła na opatrun 
ki, bo się zmeczę. tylko żebym została w 
Głownie i one by sie mną opiekowały. 

Nie mam słów, by wyrazić ma wdzięcz- 
ność kochanej rodzinie  promykowej 
i wszystkim tvm, których nie wymieniłam, 
a którzv pomogli mi, lub chcieli ulżyć mi 
7 nieszczęściu, 


Zosia Korońska, 
topada 1948 r. 


Waliszew Dworski, 22 lis 


Kochana Zosieńko! 

List Twój sprawił „Promykowi” tyleż 
radości, ile Tobie jega, wizvta w Walisze- 
wie, A więc skwitowaliśmy się — niepraw- 
da? O żadnej wdzieczności z Twej strony 
też nie warto mówić. Przecież Promyk 
gazetką dzieci robotniczych i chłop- 
skich. gazetka, wydawaną przez Polską 
Partię Robotnicza. a Partii tej bliska jest 
każda troska ludzi pracy i ich dzieci, za- 
równo tych z miasta jak i tvch z wio” 

Pisuj do nas c; Jak 
sle cmiiesz 


Teatr w w 


— Bierze, uważasz, dwie kulki z namalo- 
wanymi twarzami, nasuwa je na palce wska 
zujące i dawaj, całe przedstawienie odgry- 
wa. 

— Dwie kulki na palcach i przedstawie- 
nie? E, idź do licha, napewno bujasz! 

— Bujam ? żebym tak jutro dwóję z ma- 
tematyki dostał! Słowo ci daję, że to 
wszystko fakt, Taki talent w palcach posia- 
da, że aż podziw bierze. Można powiedzieć 
— ręką przemawia... 

— Ręka przemawia? No, to już niepraw 
da, — Jak to można ręką przemawiać? 

— Bo ja wiem. Ja nie potrafię ani ty, a 
on, psiakość, umie... 

Rozmowę powyższą prowadziło dwóch 
młodych chłopców, siedzących w kinie „Baj 
ka“, Seans się jeszcze nie zaczął, więc — 
chcąc nie chcąc — przysłuchiwaliśmy się z 
żoną temu, o czym sztubaki rozprawiają. 
Zwłaszcza żona była zaciekawiona. 

— Słuchaj — powiada — o czym te smy- 
ki właściwie gaworzą ? 

— Nie mam pojęcia — odpariem — Za- 
pewne o jakimś magiku, Nemo albo innym 
Ramiganim. Ot, w cyrku byli... 

— Nie — rzecze żona — to chyba nie to. 
Ani Nemo, ani Ramigani takich sztuk nie 
robią. Owszem, wyjmują z ucha zapalone 
papierosy, zamieniają parasolkę w sześć 
chustek do nosa, łączą kółka metalowe w 
jedną całość. 

— Psst! przerywam — czekajno, chwil- 
kę cierpliwości: posłuchajmy. Słuchamy, a 
tu blondynek, co o tych kulkach na palcu 
tak ładnie zaczął, w dalszym ciągu opowia- 
da nadzwyczajne historyjki. PR 

— Więc mówię ci — prawi z ożywieniem 
— gzezeniak wcale nie chce usnąć. Leży 50- 
bie z otwartymi oczami i nic. On go koły- 
sze, śpiewa mu różne, tam takie lu-li, hi-li, 
1a.,. s 

— Najlepsze w takim wypadku — zau- 

vaża „fachowo“ kolega blondynka — jest 
a, a, a, kotki dwa, szare bure obydwa. Moja 
matka zawsze w ten sposób braciszka usy- 
pia Jerzyk. nawiadam ri. 


Gdy przed kilku dniami byłam w Pań- 
stwowych Zakładach Przemysłu Bawełnia- 
nego Nr 1 w Łodzi,” prządka-przodownica 
pracy, obywatelka Ramusowa powiedziała 
mi tak: 

Wiele wycierpiałam w życiu — przed 
wojną prześladowano mnie, wyrzucdno z 
fabryki, głodowałam i ciągle szu 
cy. Zastanawiałam się wtedy, dlucz 
jest? Dlaczego tak źle jest robotnikowi, dla 
ego tak grębiq ich fabrykanci i bogacże, 
kiedy tych jest tylko mała garstka, a nas, 
robotników olbrzymia większość? Długo 
myślałam i w końcu. zrozumiałam: to dla- 
tego, że nia ma w klasie ‘robotniczej jed- 
noś 


Terdz już jest inaczej — obie partie ro- 
botnicze PPR i PPS idą ręka w rękę, t dla- 
lego mamy Kząd Ludowy, a nie t 
czy, dlatego nie chodzę już teraz głodna 
spać, dzieci uczą się w szkole, a jak będą 
zdolne to i na uniwersytet pójdą. A co do- 
piero będzie, gdy 16 grudnia przyjdzie cał- 
kowita jedność, gdy już nie tylko będą szły 
ręka w rękę, dle PPR i PPS utworzą jedną, 
ziączoną partię robotniczą? 

Tak powiedziała mi prządka Ramusowa 
——— c a 
Sia i jej siotrzyczku bardzo mi się podob”- 


ja. zarówno z tego, co Ty mi o nich pi- 
Szesz, jak i z pierwszego listu Joasi, Bar- 
dzom kaw, jak one prowadzą swoje go- 


spodarstwo w Głownie. Czy mają rodzi- 
ców? Bardzo mi się podoba postęnc 7=nie 
doktora Stanisławskiego z Głowna i ^^ 
"Twojego podziękowania dla niers dołączam 
i nasże „promiykowe”.' Najserdećzniej Do- 
rdrawiam Cię. a także Twych rodz ÓW, 
rodzenstwo, panią nauczycielke oraz kolo- 
żanki i kolerów, Czemu nikt. « Twojej sek 
ly nie pisuje do Promyka?! 

Re" "nr, 


yobraźni 


—B — przerywa sztubak - blondyn — do 
jasnych łanów z twoimi kotkami! Przecież 
mówię, że to nie żaden łagodniak, taki jak 
twój Jerzyk, tylko straszny uparciuch. Nie 
tylko szare-bure go nie uśpią, ale w ogóle 
najładniejsza piosenka... 

— Widzisz ? — trąca mnie żoną — To na 
pewno nie Ramigani ani Nemo. Oni tylko 
dorosłych usypiają. 

Przytaknąłem, a tymczasem chłopaki z 
oseska na zwierzęta drapieżne przeszli. 

— Prawdziwa draka — ciągnie blonda- 
sek — ale to nie dziwnego. 'Tygrysom nie 
można dowierzać, to nie” tresowane gęsi. 
Niedźwiedź, a nawet lew to przy nich kasz- 
ka z mleczkiem. 

— Tak, tak — kiwa poważnie drugi ucz 
niak — tygrys ma drapieżność, można po- 
wiedzieć we krwi. W ogóle to straszna mor 
da: złośliwa i pazerna, Wiesz, Adaś, widzia- 
łem go w ZOO. 

— Otóż to — przerywa Adaś — tygrys, 
to, bracie, krwawy wampir. No, a ten fra- 
jer pogromca zapomniał o tym czy co, 
dość, że za bardzo się zbliżył i został w try 
miga przez dziką bestię skonsumowany. 

— No, a co z tygrysem ? Zastrzelili go? 

— Nieważne — macha ręką Adas—Musz 
tarda po obiedzie, Przecież to pogromcy i 
tak i tak już życia nie przywróci. 

— Masz rację — odpowiada kolega — ty 
grysa możnaby z powrotem do Zoologiczne- 
go, za kratę, 

Mrugnąłem na żonę. 

— więc jednak, moja droga — cyrk — 
szepnąłem. 

— E, żeby cyrk — zamyśliła się żona — 
toby tak spokojnie wypadku nie omawiali. 
Wyobrażasz sobie taką scenę: tygrys póże- 
ra pogromcę? Czytalibyśmy o tym w pra- 
sie, a zresztą — w cyrkach naszych, o ile 
mi wiadomo, żadnych drapieżników nie ma. 

— Zatem — uśmiecham się ironicznie — 
gdzie, twoim zdąniem, takie zdarzenie mo- 
gło mieć miejsce? Może w teatrze ? 

To moje przypuszczenie o tyle mogło 
być słuszne, iż chłopcy =% kolei przerzucil: 
sie „ha operę. 


— możliwe, že to jest nawet matka które- 
goś z Was, drodzy Czytelnicy „Promyka“. 


BRAWO WYCHOWANKOWIE ŚWIETLICY 
RTPD W KALISZU 

Ale nie tylko robotnicy, również i dzieci 
robotnicze rozumieją, jakie to wielkie świę- 
to przeżyje klasa pracująca w dniu 15 
grudnia. Oto dzieci ze świeflicy RTPD w 
Kaliszu zebrały się w dniu 24-go listopada, 
pomówiły i taką do Redakcji „Promyka“ 
przysłały uchwał 

„My, uczniow: 


i uczennice — wychowan- 
kowie świetlicy RTPD w Kaliszu, pragnie- 
my również uczcić dzień jedności klasy ro- 
botniczej. Postanawiamy przystąpić wszy- 
Scy rażem do współzawodnictwa w nauci 
aby jako dzieci robotnicze i chłopskie da 


— Ach, co za śmieszna facetka! — kon- 
tynuował swoje wywody Adaś — oczami 
przewraca, rączki ma złożone w małdżyk i 
Śpiewa arię. Czysta komedia. 

— Z operą zawsze komedia — przytwier- 
dza zgodnie towarzysz Adasia — Mój ta- 
tuś, jak w sobotę do domu wraca pod mu- 
chą, to wyśpiewuje właśnie operę: „kwiat- 
ki mówcie wy jej” albo „zdejm maskę, 
błaźnie”,., A raz to wiesz, ha, ha, ha, jak 
był w lepszym humorze, to już na schodach 
zaczął: „skąd jesteś, powiedz mi, jam dra- 
gon z Alcala... 

— Giupstwa mówisz — ofuknął surowo 
przyjaciela Adaś — Co ma wspólnego twój 
ojciec z moją śpiewaczką ? 

— No, sam mówiłeś, że ona tego, niby, 
arię... 

— Tak, ale nie pod żadną „muchą” i „w 
lepszym humorze” tylko, żłobie jeden, na 
poważnie i w ogóle klssa Przecież to ar- 
tystka... 

Uśmiechnąłem się. 

— Czego się śmiejesz: — spytała żona, 

— No, bo, zdaje się — odparłem — już 
wiem, o eo chodzi. 

W tej chwili rozpoczęto wyświetlanie 
filmu. Chłopcy urwali rozmowę, a my z żo- 
ną zajęliśmy się treścią obrazu, tym nie- 
mniej po skończenym seansie 
ś Adasia. 


chwyciłem, 


wyraz naszej radości z pracy i poczynań 
naszych ojców i matek, Postanawiamy od 
tej chwili uczyć się jeszcze 
dotychczas, aby w przyszłości stać się ro- 
zumnymi i oddanymi budowniczymi Połaki 
Socjalistycznej, Jednocześnie zwracamy się 
z apelem do wszystkich dzieci w Kaliszu i 
w powiecie aby razem z nami przystąpiły 
do współzawodnictwa w nauce“, 

Sądzimy, że apel ten usłyszą wię tylko 
dzieci powiatu kaliskiego, lecz również dzi 
i robotnicze i chłopskie wielu innych szkól, 
miast i powiatów. Piękny przykład warto 
naśladować, tym bardziej, gdy chodzi o 
rzecz tak wielką, jak uczczenie Kongresu 
Jedności Robotniczej, 


gorliwiej niż 


H, Wiśniewska 


SERGIUSZ OBRAZCOW 


— Stój-no — powiadam — kolego Bar- 
dzo, uważasz, podobało mi się to, coś ze 
swym przyjacielem mówił. o teatrze Ob- 
razcowa ! 

A tak, faktycznie —nuśmiechnął się chło- 
piec — o Obrazcowie rozmawialiśmy. 

— No, więc? — zapytałem — Cóż, two- 
im zdaniem, było najlepsze na przedstawie- 
niu? 

i 

Nie wiem, proszę pana — odparł Ada$, 
zwieszając głowę — bo ja na przedstawie- 
niu wcale nie byłem. 

— Jakto: nie byłeś? — zdziwiła 
ja żona — a przecież tyle opowiadałcś? 


—Bo czytałem i słyszałem dużo o Obraz 
cowie i oglądałem fotografię w gazetach 
I tak się cieszyłem, że do Łodzi przyjschał 
że zobaczę te wszystkie cudowne laleczki, 
ale cóż, nie z tego... 


— Dlaczego nie z tego? 

— A to pan nie wie? — odrzekł chlopak 
— Biletu dostać nie można, nie na moją 
kieszeń i w ogóle zamożniejsi dorośli za 
bardzo się pchają... 


Ano, czyżby doprawdy nie można było 
nie zrobić, aby dla licznych entuzjastów ts- 
atru Obrazcowa nie był on tylko „teatrem 
w wyobraźni“, 


E. Tam 


GŁ O 


KALI 


K | 


KOMU WINSZUJEM « 
Wtorek, dnia 30 listopada 1948 r. 
Dziś: Andrzeja 

—— 
WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Komenda M0 16-62 
Miejskie Pogotowie Ratunkowe i Straż 
Pożarpa 21-77. 
Informacja telefoniczna (Biuro nu- 
NY podawanie dokładnego czasu 
Informacja pocztowa 14-07. 
Informacja kolejowa 10-51. 
—d = 
DYŻURY APTEK 
Dziś dyżuruje apteka mgr Chrzanow 
a) ul. Roli - Żymierskiego 30 tel. 


„ Dyżury nocne lekarzy Ubezpieczalni 
społecznej tel. 20-14. 


"TEATR 
Dziś o godz. 19.15 komedia Howarda 
pt: „Seans“, Żniżki ważne. 


KINA 
„STYLOWY“ — film. prod. ang. „W 
imię życia”. 


„WOLNOŚĆ“ — film prod. radz, 
„Osiemsetlecie Moskwy": 4 
„BAŁTYK film prod. frare. 


„Skarb rodziny Goupi 


Uwaga, junacy SP 


Komenda Miejska Powszechnej Organizacji 
„Służba Polsce" przyjmuje zapisy do Szkoły 
Podofkerskiej, Pierwszeństwo mają ci junacy, 
którzy ukończyli służbę w Brygadach „SP” i 
człomkowie ZMP roczniki 1929 — 1930. 

Zapisy trwają do dnia 3.. XII 48 r, 
LLL LLL 


czechosłowacki m'nister Zdrowia ke. Plojhar 
— półdą w kierunku stworzenia porozumienia 


Zalążkiem takiego porozum'enia byłyby — 
=daniem ks, Plojhara — przygotowywane umo 
wy między Czechosłowacją a Polską. Strona 
<mechosłowacka wysunie w toku rozmów w 
Warszawie wnioski w sprawe zacieśnienia 
współpracy w dmedzinie służby zdrowia. 

Projektuje się wymienę lekarzy 1 studentów 
medycyny między cbu krejemi, wspólne 
zbieranie materiałów fachowych, etandaryrację 
smpitalniotwa i wreszcie wymianę leków mie. 
dey Pol 


Staraniem Zarz. Kół nawczyciel. PPR i PPS od 
będzie się w dniu 5 grudnia br. o godz. 1030 
w sali Rzemieślników zebranie wszystkich na 
uczycieli dzkół ogólnokactałcących í zawodo- 
wych na terenie Kalisza i powiatu. Na konfe- 
zemcjł tej, w której udaał wezmą prelegenci z 
Pozmania i Warszawy, omówione będą naj- 


Z miasta i 


KTO ZNA TEGO ZBRODNIARZA? 
Pow. Kom, MO w Kaliszu prowadzi docho- 
dzenie przeciwko byłemu szefowi qestapo w 
Kal'czu Gollerowi Ferdynandowi. Wobec tego 
ka które w.edzą coś o przestępczej driałal. 


ności wymienionego, bądź też znają osoby 
które mogłyby świadczyć w tej sprawie, 
proszona są o zgłoszenia się w Kam. Pow. MO 
w Kaliszu pokój Nr. 14. x 


ZA POBICIE 
Dnia 26 bm. przed Sądem Okręgowym w 
Kalisza odpowiedzł Kmiecik. Sylwester zam. 
w Kalszu Al. Stalina 19 za ciężkie pobicie 
Edmunda Muszyńskiego. W wyniku przewodu 
sądowego Kmiecik skazeny został na 6 mies, 
więzienia, > 


PORWANY DZ TYPY TSA AYO APA PPANC 


te przyszłości wszystkie kraje demokracji ludowej i Zw: 


ą a Czechosłowacja w tvch wypad: lk'e z Karlovymi Varami i Mi 


e we Wi j jeż 
W trosce o nowe wychowanie młodzieży 


przedzi 
w sprat 


wcieiowi Polskej Agencji Prasowej 
e służby zdrowia, które objęłoby 
azek Radziecki. 


kach, kiedy pizemyet farmaceutyczny jednego 
z zamizyjaźnionych państw wyrabia specyfiki 
weprodukowane w kraju sąsiednim. Minister 
ks. Plojhtr przywiązuje dużą wagę do wpro- 
wadzemiu na wielką skalę wymiany wczasowi- 
czów oraz chorych, którzy wymagają leczenia 
balneologicznego  wzalędnie klimatycznego. 
Wymiana ta opierać się będzie na doświadcze- 
niech roku 1948, przy czym kuracjuszom pol- 

udostępni s'e uzdrowiska czechostowac 
riańskimi Łoźnia 


©'otniejsze prawy dotyczące nauczana i wy- 
chowema młodzieży oraz! aktualne zagadnienia 
społeamo-polityczne. 

Wszyscy meniczyciele z terenu powiatu, bio- 
rący udział w tym zjeżdre mają zapewniony 
urlop na dzień 6 grudnia br. 


z powiatu 


ARESZTOWANIE ZŁODZIEI 
Dnia 20 bm. ma polecenie Sądu w Słupcy 
pow. Konin zostali eresztowami: Szmaqaj Jan 
i Ańtomi, onae Prawucki Roman za to, że dzia- 
lając wspólnie celem osiąrnięcia korzyści oso: 
bistych skradli z PCH w Slupcy dwa 16 11 br. 
8 worków żyta i 19, 11 — 5 worków pszenicy. 


WĘDKARZOM KALISKIM KU UWADZE 

Sekrótaniut Kaliskiego Tow. Wędkarskiego, 
mieszczący, się przy ul. Narutowicza 6 zawia- 
damia, że otrzymał ordpowiadnią ilość egzempia 
rzy tygodnika „Wiadomości Wędkarskie”, 
Wszyscy członkowie opłacający pełną składkę 
proszeni są o zgłeszanie sę w Sekretariacie 
w soboty wtorki i czwaniki w godzinach od 
17 do 19 pa odbiór wymienionego miesięczni- 


ka. 


Współpraca polsko-czechosłowacka 
w dziedzinie ochrony zdrowia 


Ksiądz Piojhar - czechosłowacki minister zowa - mówi o cel'ch swazo pobytu w Polsce 


„Propozycje moje podczas rozmów z czynnikami polskimi w Warszawie — powiedział 
J 


mi na czele; podczea ady Czechosłowacy wy- 
jeżdżać będą do polskch kąpielisk nadmor- 
skich. Reasumując swe wywody, ks. Plojhar 
powiedział, że Polska 1 Czechosłowacja zespo- 
lą ewe wysiłki w celu makswmalnego popra- 
wienia zdrowniności szerokich mas pracują- 
cych i zepównienia szerokiemu ogółowi oby- 
wałeli najbardniej wydatnej opieki lekarskiej 
i san'tamej, która bvlaby wrezem szczególnej 
troski neszych krajów o dobro człowieka pra- 
cy. 

Ks. Plojhar dodał, że Czechosłowacja opre- 
cowuja obecnie prorekty epołecznej slużby 
lekarzy, przy czym studiowane są odpowied- 
nie wzory polskie w tym wzalędzie. 

Zapytany przez przedstawisjela PAP, czy 
celem wizyty sa wyłącznie studia nad _epra- 
wami, zw'ąrinvmi z jego resortem, ks. Plojhar 
odpowiedzisł, że imteresnia qo również stosun- 
ki mędzy kościołem a państwem w Polsce, 

„Jestem szczeqólne tad — zakończył ks, 
Ploihar — że będę miał możność: nawiązania 
Isobistvch kontaktów ze społeczeństwem pol- 
skim, którego wielu dzielnych przedstawicieli 
mitem za współowerzvszu niedoli podczas 
sześcololniego pobytu w obozach koncentra- 
cyjnych Dachau i Buchenwald." 

... 

Jak są dowiadujemy, w swej podróży po 
Polsca ks, Plojhar i towarzyszący mu wyżsi 
urzednicy _ czechosłoweckiego Ministerstwa 
Zdrowia z Pełnomocnikiem na Słowację p. Po- 
lakiem na czele, zapomają się z organizacją 
I metodami pracy polskiej służby zdrowia. 
Goście czechasłowacev odwiadza Czestochowę, 
Kreków, Oświęcim, Gdynię orar Gdańsk, a 
lakże gbocni będą na trzydniowej naradzie o- 
gólmodolskiej w sprawie uzdrowisk w Połczy- 
ae-Zdroju na Pomorzu Zachodnm. 

W podróży delegacji czechosłowackiej to- 
waizyszyć będzie minister Zdrowia àr. Mi- 
chejda oraz wiceminister dr, Kożusznik. 

Pobyt delegacji w Polsce potrwa około 10 
dni. 
AAC 


pyty ryt AYAEAACTNMY 


KASYNO AAAA AYO AOC 


Złóż ofiarę na 
Pomoc Zimową 


MRTE 


Zjazd krajowy chłopów — literatów 


W dniu 27 listopada odbył eię w Warsza- 
wie walny zjazd Oddziału Wiejskiego Zw. 
Zaw. Literatów Polskich. 

W zjeździe tym udział wzięli: Marszałek 
Sejmu — Władysław Kowalski, delegat Za- 
rządu Głównego ZZLP — Lewin, oraz liczni 
pisarze chłopscy — członkowie Oddziału Wiej 

. Głównym zagadnieniem obrad była 
unosna 


sprawa. Ukwidecji Oddziału. 
Członek Zamądu Głównego ZZLP ob. Lewin 
stwierdził w swym referacie, że wydzielanie 
lieratów wiejskich gpośród innych i organizo- 
wanie ich w specjalnym oddziale w tym cza- 
sie, gdy obow qzkiem wszystkich jest jedno- 
czenie w przyśpieszonym marszu ku socjaliz- 
mowi — nie powinno być dalej utrzymywane. 
unnuanzuwznuzununanu 


Wola Błędowa szkoli kadry fachowców - rolników 


Na 25 km od Łodzi w pow. brzeziń- 
skim znajduje się miejscowość Wola 
Błędowa Na krótko przed wojną (1935 
r.) znany kapitalista Krusche wybudo- 
wał w podarunku imieninowym swej 
żonie pałac, który okalało 500 ha żyz- 
nej ziemi. Odtąd Wolę Błędową odwie 
dzali często przemysłowcy łódzcy, ban 
kierzy i finansiści, organizując polowa- 
nia, zabawy i huczne przyjęcia dla eli- 
ty kapitalistyczno-obszarniczej. A obok 
tego istniał drugi świat, który prowa 
dził nędzny żywot pod iarzmem obszar 
niczym — świat chłopski, świat niedoli 
i upokorzenia. Przechodzący przez pań- 
ski park chłop zdejmować musiał czap- 
kę, aby nie obrazić majestatu jaśnie pani 
dziedziczki. W pocie czoła od świtu do 
nocy pracowała armia robotników rol- 
nych, której wysiłek pomnażał bogac- 
twa i rozkosze zgangrenowanej i zde- 
moralizowanej elity wielkokapitalistycz 
nej. 

Zmieniły się czasy, padła władza ka- 
pitalistyczno - obszarnicza, okupant zo 
stał przepędzony, lud: roboczy przejął 
w swoje posiadanie fabryki i pańskie 
dobra. W wyzwolonym kraju majątek 
fabrykancki w Błędowej Woli przejęty 
został przez Samopomoc Chłopską, któ- 
ra zorganizowała w nim wzorowy Ośro 
dek wychowania i szkolenia kadr facho 
wych w rolnictwie- 


Ośrodek ten przeszkolił już wielu fa- 
chowców, kształcił instruktorki hodowli 
drobiu, stacji wylęgowych drobiu, kon 
trolerów obór, instruktorów organiza- 
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cji wsi, i administratorów majątków 
państwowych. 

Obecnie trwa tutaj kurs agronomów 
gminnych, w którym bierze udział 48 kur 
santów z woj. łódzkiego. Są to przewa 
żnie członkowie Polskiej Partii Robot- 
niczej i Stronnictwa Ludowego z tere- 
nu woj. łódzkiego. 

Kurs trwać będzie dwa miesiące, 
Prowadzone są wykłady fachowe z dzie 
dziny hodowli roślin | zwierząt, organi- 
zacji pospodarstw, i marksistowskiej 
ekonomii politycznej. 

Kurs prowadzi tow. Doleciński, który 
poświęca wiele energii i wkładu pracy 
w organizację życia wewnętrznego kur 
su. 


Istnieją koła PPR i SL, które przeja 
wiają żywotną dzialalność. Powołany 


do życia samorząd organizuje zajęcia 
świetlicowe, na których kursanci uzupeł 
niają swą wiedzę fachową i polityczno- 
społeczną. Samorząd organizuje także 
pracę kulturalno-oświatową wśród oko 
licznej ludności. Słuchacze biorą czynny 
udział w pracach społecznych, poza kur 
sem odwiedzają okoliczne osiedla, gdzie 
podnoszą stopień politycznego į społecz 
nego wychowania wśród ludności. 

Tak więc Wola Błędowa, w której on 
iś kapitaliści zażywali rozkoszy stała 
się dziś w warunkach Polski Ludowej 
ośrodkiem wychowawczym dla synów 
i córek najbiedniejszych rolników i w 
ten sposób spelnia swe właściwe zada 
nie w społecznym i kulturalnym rozwo 
ju wsi polskiej, ż 


St. 


Choinki dla Świata pracy 


sprzedawane być mogą tylko po ustalonych cenach 


W roku bieżącym, podobnie jak w latach 
poprzednich Ministerstwo Leśnictwa upoważni- 
ło spółdzielnię „las'* do wyłącznej eksploatacji 
choinek z lasów państwowych na obszarze całe- 
go kraju. Ma to na celu przede wszystkim 
ochronę drzewostanu przed bezplanowym w. 
rebem, Spółdzielnia „Lus'* dokona wyrębu choi- 
nek w sposób racjonalny, t. zn. wycinane będą 
tylko drzewka, wyznaczone przez specjalistów 
leśnych. 

Spółdzielnia „Las'* prowadzić będzie jedno- 
wneśrie sprzedaż hurtową i częściowo detaliez- 
iu. Sprzedażą detaliczną głównie zajmować się 
będą Związki Zawodowe, organizacje młodzie- 
żowe. społeczne oraz charytatywne. Poza tym 
"spółdzielnia przedawnć będzie choinki po ce- 


nach hurtowych na zbiorowe 
szczególnych zakładów pracy. W tym celu za- 
interesowane urzędy i zakłady pracy 
winny pisemna zapotrzebowania. 

Ceny choinek skalkulowane zostały podobnie, 
jak w roku ubiegłym. W całej Polsce choinki do 
80 cm. wysokości, t. zw. popularne dla świata 
pracy, sprzedawane będą w cenie 95 zł, 

Ceny choinek innego wymiaru zależne będą 
w dużym stopniu od miejscowości. Dla Warsza- 
wy i Łodzi maksymalna cena w detalicznej 
sprzedaży ustalona została na 265 zł, dla Kra- 
kowa, Lublina, Bytomia, Poznania oraz: Wro- 
sławią — 245 zł, W Olsztynie, Tordniu i Rze 
szowie — 210. Cena maksymalna dla Binłego- 
stoku i Szczecinka ustalona została na 195 zł 


zamówienia po- 


Dlatego to wskazane jest zlikwidowanie Od- 
działu Wiejskiego i włączenie jego członków 
do oddziałów terytorialnych ZZLP. 

Referent omówił następnie sprawy twórczoś- 
ci literackiej, podnosząc konieczność uwzglę- 
dniania w utworach szerokiej problematyki 
współczesności politycznej, zbliżenia autorów 
ze środowiskami społecznymi oraz uwzględnie 
nia w pracy litarackiej zamówienia społeczne- 
go; które prelegent okrelił jako wrażliwość pi- 
sanza na te wszystkie sprawy, które są dla epo 
teczeństwa ważne oraz danie im wyrazu anty- 
stycznego. 

Inni mówcy również uzasadnili konieczność 
likwidacji Oddziału. Marszałek Sejmu Kowal- 
ski — stwierdził m. in. że likwidacja oddziału 


wiejskiego zakończy ostatecznie niewłaściwy 
nodztał 


stwiejący pomiędzy literatami 4 ułatwi 
lychozasowym członkom oddziału wiej 


skiego. 
Zadamiem literatów, zajmujących się wsią 
jest odkrycie i pokazanie całej prawdy o wsi. 
W związku z tym należy uwzględnić podział 
klasowy i walkę klasową, toczącą się ma wal 
oraz przyłączyć się do tej walki w interesie 
chłopów biednych. 

Jak wynika ze sprawozdania Zarządu — od- 
miat wiejski wydał dotychczas 10 tomów po- 
czji, w tym kilka debiutów i jeden „Almanach 
literacki", a w najbliższym czasie wyda dalsze 
4 tomy poezji. 

Po raz pierwszy w Polsce zorganizował od- 
dział wieiski poradnictwo literackie. Korzysta 
z nieqo 341 osób. 

"Wniosek o rozwiązanie oddziału — członko- 
wie uchwalili /jednomyślnie. 

Agendy wydawnicze i poradnię literacką od 
Azala wietskieqo przeimuie Zarząd Główny 
„gó zmajdą łam one lepsze warunki rozwo- 
ju. 


„W. uchwalone] rezolucji zebrant stwierdził, 
że oddzial wiejski w czasie eweqo istnienia 
spełnił pożvłaczną rolę w życiu kulturalnym 

a następnie zaapelowali do wszystkich 
"sarzy © poświęcenia tak naiwiększej uwagi 


sklialnym sorawom politvemo - epołecznym 
m ws: walce klasowe! oraz mersnektywom i 


składać | Planom dalszego rozwofu gospodarczeTo wsi. 


Rezolncja wita zbliżające się zjednoczenie 
Klesv rohotnirzej w iedną partię oraz zapo- 
wiedañane ziednoczenie etronnictw ludowych, 
stwierdzając, że przyśpieszy to proces postę: 
Dil ną drodze do realizacj: ideałów socjalizmu 


TREENER: 


MUETTE 


DUUU 


Ogłoszenia drobne 


ŚWIECIDEŁKA choinkowe brokatowa 
ne poleca Wytwórnia Wyrobów Szkla- 
nych, Łódź, Piotrkowska 112. 121k 


y 11-10: Godziny przyjęć Redaktor 


Zakł, Graf. Sp. Wyd...P rasa" Łódź. Żwirki 17 


TEATRY 


Państwowy Teatr Wolska, Polskiego 
ul. Jaracza 27 


Dziś o _ godzinie 19,15. przedsta. 
wienie popularnej komedii czeskiej Jana 
Drdy pt. „Igraszki z diabłem”, Ciekawa 


treść, piękne melodie i tańce czynią sztu= 
kę w reżyserii Leona Schillera widowi- 
skiem pełnym uroku i optymistycznej wia 
ry. w łowieka. Zespół tworzą 


Fijewska, życzkowska, Bartosiewicz, Puch 
niewska, Skwarska, Borowski, Biernacki, 
ONA Dejunowjcz,  Grabo' 
siński. 


Kło- 
Łapiński, Ło- 
jewski, Ordon. Staszewski, 
Wojciechowski, Woźniak i słuchacze 
PWST. Opracowanie muzyczne Tomasza 
Kiesewettera i Władvsława  Raczkowskie- 
go. dekoracje i kostiumy projektu Otto 
Asera. Tańce w układzie Jadwigi Hrynie- 
wiekiej, 


Państwowy Teatr Powszechny 
ul. 11-go Listopada 21 — tel, 150-36 
W dniach 28, 29, 30.11, 1 112. występy Mo- 
skiewskiego Teatru Kukielek M. OBRAZCO: 
WA, Passe partout nieważne. 
Od dnia 2.12, br. wznowienie sztuki 
ga „Lew na placu”, 


TEATR VRENA" Trauzutta 1 
Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA” 


Teatr ARR Traugutta 1 
(w sali „Syreny*) 

Z powodu prób generalnych przedstawie 
nie zawieszone, W sobotę 4 grudnia br, 
otwarcie sezonu 1948-49 komedią muzycz- 
ną pt, „Porwanie Sabinek" z J, Węgrzy- 
nem i H Gruszecką na czele nowego ze- 
spolu. 


Kozłowski, Lubelski, 


1. Ereń 


Teatr „MELODRAM* 
ul, Traugutta 18 (gmach ORZZ) 

Dziś o godzinie 19.15 „Gody weselne" — 
widowisko ludowe w układzie i reżyserii 
Leona Schillera. Pełne uroln widowisko 
opiera się. na motywach obrzedowych, tek: 
tach mówionych, śniewech i tańcach zwią- 
zanych z ludowym obrzedem sobótki, we- 
sela i dożynek, Kompozycja muzvczna Wła 
dysława. Raczkowstiemn i Knzimierza Sj- 
korskiego, tańce Barbary Fijewskiej. ko- 
stiumy i dekoracje S**='sł1-wa Cegielskie- 
go. 


Teatr Kameralny Domu Żołnierza 
ul. Daszyńskiego 34 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 sztuka 
T, Rattigana „Kadet Winslow", Udział bio 
ra: Stanislaw Piot: 
Edward Dziewoń: Irena Horecka, Wan- 
da Jakubińska, Janusz Jaroń, Halina Ko- 
ssobudzka,Andizej Łanicki, Adam Mikola- 
jewski i Konstanty Pagowski, Reżyseria 
Erwina Axera, Dekoracje i kostiumy Wia- 
dysława Daszówskiegn. Kasa czynna od 11 
do 13 i od 15, Tel, 123-02, 


Teatr Komedii Muzycznej „LUTNIA“ 
Piotrkowska 243 

Dziś i codziennie o godz. 19.15 „Piękna 
Helena" opera komiczna w 3 aktach J. 
Offenbacha, Bilety wcześniej do nabycia w 
Związku Artystów Plastyków. ul. Piotr- 
kowska 102, a od godziny 17 w kasie tea- 
tru, w aleei kasa teatru czynna od go- 


dziny 11. 
ADRIA — „Kurhan Małachowski" 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 


film dozwolony dla młot 
BAŁTYK — „Dzieci ulicy 

godz, 17, 19, 21, w niedz. 15 

film dozwolony dla młodzieży 
BAJKA — „Podrzutek* 

godz. 18, 20, w niedz. 16 

film dozwolony dla młodzieży t 

DYNIA — „Program aktualności kraj. 

1 zagr. Nr 40“ 

gadz. 11. 12. 13 16. 17, 18 19. 20, 
HEL ( dla młodzieży) — miana EA 

kapitan“ 

godz, 16. 18. 20, w niedz. 1: 
MUZA — „Zakazane pieranki 

godz. 18, 20 w niedz. 16 

film Pozwolony dle, rt 
POLONIA — „Pieśń tajgi 

godz, 16, 18,30, 21. w niedz. 13,30 
- film dozwolony dla młodzieży 
PRZEDWIOŚNIE — „Cygańska miłość” 

godz. 17.30, 20. w niedz. 15 

film niedozwolony dla młodzieży 
ROBOTNIK Znak Zorro” 

godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14,30 

film dozwolony dla młodzieży, 
REKORD —, Przeczucie" 

godz, 18,30. 20,30. w niedz. 16.30 

film dozwalonv dl młod”'-*v. 
ROMA — „Noe w Casablance“ 

godz, 18.20, w niedz. 16 

film dozwolony dla młodzież 
STYLOWY — „Czerwony krawat" 

godz. 16.30, 18.30. 20.30. w niedz. 14.30, 

film dozwolony dla młodzieży 
ŚWIT — „Pani Miniver” 

godz, 17,30, 20. w niedz. 15 

film niedozwolony dla młodzieży 

CZA — „Dzwonnik z Notre Dame" 

godz, 16. 18.30, 21. w niedz. 13.30 

film niedozwolony dla młodzieży. 
TATRY — „Gilda“ 


„„Wezoraj o godzinie 
do Ło: 
spuństwor 
niecodziennych 
sportowców, 
nni bokserzy, an 
| karze — leez gi 
y, 0 których do- 
zaa tak malo pi 
f salo się i tak niało 
poświęcała 
tej. rnefi, 
tu gałąź sportu, Jak 
lotychezas, była u nas 
graktowana po prostu 
t „Ogi 
ao! inat dzisiaj 
wielu sportowców wy 
raża się z mniejszą 
Mistrz Polski czy. większą dozą lek- 
w gimnastyce ceważenia, n to dla 


Cala Łódź żyje dzisiaj pod rnakiom zbli 
jącego się Kongresu Zjędnoczeniowogą. Pi 
spieszonym tętnem pulsuje życie miasta, Prz 
maszynach, warsztatach, robotnik wgtęża si 
aby w torminie ukończyć swe zobowiązania 
przedkongresowe, inni choć w inny sposób 
theg uczcić ten dzień. Wśród nich nia zabrakło 
naszych sportowców. 

W niedzielę późnym wieczorem wrócili z War 
szawy nasi kolarze, chi 
zonie i o wyścigach już 
sporej gromadki wyst 
strzegamy: L, Piotrnszowskiego, 
cieszka, Bałygę, Rogowskiego i kierownika sek- 

kolarskiej K, S. „Partyzant? por. Roloffa. 
Wyglądają Wszyscy tak, jakby wracali zu ko: 


W niedzielę odbyło się w Warszawie loso- 
wanie rozgrywek o wejście do Ligi bokser- 
skiej, 

W. rozgrywkach uczestniczyć bądą wszyst- 
kie okręgi za wyjątkiem białostockiego, ol: 
szlyńskiego i częstochowskiego. 

Drużyny zostaly podzielone ma 5 grup. Mi- 
strzowie poszczególnych grup Iworzyć będą 
I Ligę Kluby, które zajmą drugie miejsce w 
poszczególnych grupach, walczyć będą w Il 
Sare: Miekitościa poszczególnych grup wal- 


2. 
ŻNIWA W GRUDNIU 

— Chyba na drugiej półkuli? 

— Nie, u nas w okresie 6—80 grud- 
nia, bo w tym ozasie odbędą się ociq- 
gnienia IV-€j klasy 54:ej Loterii, któ- 
re będą prawdziwymi śniwami dla gra- 
czy, przynosząc im 28.000 wygranych 
na sump 170 milionów zł. 

Główne wugrane: 4 po milionie i jed- 
na 2-milionowa. Dalsze: 18 po 50.000 
20 po _300.000, 22 po 200.000, 110 po 
100.000 ità. 


tego, że niestety większość że »zkół wyniosła 


o. niej nie najlepsze wspomnienia, m 
i sto wykładowców, 


nie potrafili wzbndzi 
dych swych wy 
świczeń i nie dawano 


up w Z 
Szwajenrii, 
le wyższy od naszego: 
qdowa, bo o tej te 
u nas stać się zasadni 


ringów 
ski 


Przed Kongresem m Z jednoczeniowyra 


Kolarze „Partyzanta” 


wnoszą swój wk'ad, usypując Mae pod tor kolarski w Warszawie 
ji zas okupacji. 


pania okopów pi 
— Wracamy z Warszawy, 
wali nad budową toru 


uńm * uśmiochviąty por. Roloff, 


my, kolarze 
uczeić  zbliż 
czenia partii klasy robotnisz 

"Przy sypunia gr 
w niedzielę onh 
tami obok sieb 
la Plartaszowiki C 

Przewoduń 


rui 


m na wirażć 


prow 
wian ieh kinsy w wykonania 


ka nie jest. niestety u 
ze tuk poważnie jnie traktowiną jest 
Radzieckim, 
poziom sportu 


Finlandii, 
jest 


tak jak stata się już dawno 


jemy chyba pisać. Z boisk naszy 
by chorlawe sylwetki i o 


gdzieśmy 
kolarskiego — mówi 


h 


którzy 
ontazjazmu wśród mło: 
howanków do 
im w formie pakazów 
mistrzów w 


zonych 


nas trakto: 


tay 


praco- 


W tén sposób 
postanowiliśmy 


jący się dzień Kongresu Z 


spotkiln się 
kolarska. Pracowali łopn- 
Rapiak, Siemiński, 
„ Sałyga, Woj 
ł wa: ystkim tak “jak na aroso 


Nnpiara: 
ck i in 


epiepaki sb) chłopcy mu nie ustępowali — 


mówi por, Roloff, 


Praca trwała 5 godzin a efoktem jej jest pod- 


sypiny pierw 


y wiraż. 


czyć będą systemem pucharowym o tytuł dru- 


żynowego mistrza Polski na rok 1949. 


Niecodzienni sportowcy 


wystąpią dz,siai w sali Polskie YMCA z mistrzem ol mp.jskim Pataki na czele 


wo wszystkich dziedzinach sportu, niź dotych- 
czas, 

Gimnastyków wegiorskich Łódź nie oczakł- 
waln z ttką niecierpliwością, jakby oczekiwała 
na przyklad przyjazdu. pięściarzy, lecz właś: 
nie wizyta gimnistyków może nam przynieść 


więcej korzyści, gdyż może wydatnie 
zwiększyć Kundry tych, którzy juž zrozumieli, 
że przed tym, aby się stać dobrym piłkarzem, 


y. pięściarzem, trzeba. stać si dobrym gimna- 
EPSA 


scy reprezontują najwyž- 

Na olimpiadzie londyń- 
z al, ustępująn 
ninndii, a srebrny Szwajcarii, W gro 
t — mówi num prezes Łódzkiego Okręgo- 
wogo Związku Gimuastycznogo, dyt: Dołówy — 
ymy mistrza olimpijskiego Pataki i szereg 
ch doskonałych zawodników, o klasie nie 
oglądanej u nas. 

Z Wygrami, których przyfedzie do Łodzi 11, 
io również i nasza reprezentacja, któż 
zrnin międzypaństwowy mocz z gośómi 
w Warszawie, przegrywniąć go (0 : 342,70. 
Nie byłoby sensn powtarzać jeszcze ran tago 
spotkania w Łodzi, toteż u nas odbędzie się Je- 
dynie pokaz do jakiej sprawności fiz i 
możę dojść każdy przez racjonalne uprawianie 
świezeń  przyrządowych. 

— Pokazowi gimnastyków węgierskich 1 nn- 
szych powinni przyjrzeć się wszyscy nns Apor- 
towcy i zrozumieć wreszcie, że ani poręcze, ani 
dryżek nio zaszkodziłyby % pownością: żadnemu 
a nich, jnak często to joszezo się ałyszy, bo czyż 
łucy W y takimi powiedzmy pięścia- 
rzami, piłkarzami, gdyby u nich do gimna- 
styki Ed takie podejśc jak wśród naszych 
chłopców? Z pownościę nio — kończy jen x 
opszych naszych instruktorów i miłośników 
pięknej gałęzi sportu, dyr. Dołowy. 

Na zakończenie przypominamy, 
gimnastyków kiorskich  odhędzie 
w sali Polskiej YMCA 0 godzinie » bo |, 


Losowanie rozgrywek ligi pięściarskiej 


Zryw walczy po raz pierwszy z Pafawagiem lub ZZK (Inowrocław) 


(Wrocław) — /Zjednoczemi! (Bydkjośzcy). 
9. stycz daria (Gdańsk) — Odra" 


Do a ŻE) gmp wchodzą następują- | (Szczecin); Zryw’ (Łódź) — wicemistrz Śląska; 


ce kluby: 


T grupa: „Warta' (Pona), Gadana’ (Gdańsk), 


„Odra' (Szczecin). 
II grupa: „Gw: 
IH grupa: Zryw’ 

zwycięsca _el'mimacji 

ZZK. (Inowrocławi. 


IŁódź) 


„Palawag 


ardia', (Gdańsk) ZZK (Poznań). 
wicem'strz 
(Wrochaw) 


Siasa, 


IV grupa: Radomiak’, ,Cracovia', misiz Śląs 
ka. 


V=grupa: „Gwardia” 
(Łódź), mistrz Rzeszowa. 

VI gmipa: „Zjedno 
nianika', TKS. (Wrocław) 


(Warszawa), ,Włóknianz” 


czami' (Bydgoszcz), Lubli- 


Terminy poszczególnych spotkań przedsta* 
wiają się następująco- (gospodarze na pier- 


wszym miejscu) 
12 grudnia 


(Warta' (Poznań) — 


Gedania" 


(Giwńsk); „Paławag' lub ZZK (Inowroclaw) — 


zryw (Łódź), mistrz 


Włókniarz: — miste Rzeszowa; 


(By: dgoszcz) — ,Lublistanka', 
1 r 


adomógk'; 


(Szczecin) — Wanta" (Po- 


wicemistrz Śląs 
wrocław)i  Crecovi 


spadają do 

Ostatnia nigdziela spotkań piłkarskich o mi 

strzostwo Ligi nie przyniosła odpowiedzi, która 
drużyna zdobędzie zaszczytny tytuł mistrza Poł 
ski na rok 1948. Obie pret tendujące do tytuła 
drużyny krakowskie „Wisła i „Oracoviać” wy- 
Ostatnie swoje mecze mistrzowskie 1 W 
ym ciągu mają jednakową ilość zdoby- 
tych punktów —-po 38. Ponieważ w tym wy- 
padku nie decyduje, lepszy stosunek bramek, 
obie drużyny rozegrają między sobą decyduj 


ŁODZKA 


W mieczn o mistrzostwo łódzkiej klasy „A“ 
padły następujące wyr 


W Kolusz miejszowa ZZK rozgromiła 
„Zjednoczęnie'! 12: 1(3 1 1) 
W. Piotrkowie — „Goncordia* wygrała z 


ŁKS IB 7 
(ŁÓDŹ) 3 


iężyła ŻZK 
; 1, a łódzki TUR wygrał z „Toma. 


godz, 16. 1 |. 21, w niedz. 13,30 
film niedozwolony dla młodzieży 


Wydawca: Woj. Komite: PPR w Łodzi. Komitet Redakcyjny. 
Dział ogłoszeń; Piotrkowska 55, tel, 111.50. Konto PKO VIL-1505, Zakł. Graf, RSW „Prasa”, 


szowianką”* 2: 1. W tabeli nadal prowadzi 
„Concordia (Piotrków) przed TUR (Łódź). 
Po ostatnich wynikach zespołów klasy A 


okręgu łódz. 


go, tabela przyjęła takie nblicze: 


wa (Warszqwa| — 


drugiej ligi 


— ZZK 


(Łód 


Tarnovia, Garharnia, Rymer i Widzew 


(Poznań); 
„Pafawag” lub ZZK (lno- 
— mist Śląska: (Gwar- 
«Włókniarz” 


spotkanie, które rozstrzygnie o tytule mistrzow: 


skim. 


Los „Widzeać 1 „Rymora'*, 
dek przesądzony. został już dawniej 
Barbarai” 1 „Warna 


krakowska 
„biatbarni” prz, 
z „Óracoviąć”, 
1-g0 m 


pieczętownia 


których spw 


drużyną, która opuszcza szeregi 1 


KLASA A 


gior 
Concordia Piotrków T 
TUR Lód 7 
Włókniarz are 1 
Boruta Zgierz c 
ZZK Koluszki T 
Lechia "Tomaszów 7 

7 

7 
Zjednoczone 7 


pkt, 


ily 


Spadek 
ostatnia pornzka 
„Tarnovia natomiast spudia z 
ječa na Uta $ tym samym just Sawari 


mistrz Rzeszowa — 


Radomiak" — Cracov: 


Gwardia’ (Warszawa); „Lublinianka! — IKS 
(Wrocław). 
16 stychnia: „Gedana' (Gdańsk) —_„Waria' 


(Poznań); ZZK (Poznań) — Gwardia” ,Gdańsk); 
(Zwyw' (Łódź) — ,Palawag lub ZZK (Inowroc- 
ław); Radomiak" — mistrz Śląska, mietre Rze- 
szowa — ,Włókniam! (Łódź); ,Lublinianka” — 
Zjednoczeni” (Bydqoszcz). 

23 stycmia: Waria” (Pomnań) — „Odra! 
(Szczecin); Palawag lub ZZK (Inowrocław) 
cemistrz Śląska: mistry Śląska — Cra- 
aovla';=,Włókniame (Łódź) — Gwardia” (War- 
szawa)* „Zjednoczeni" (Bydgoszcz)—IKS (Wro 
claw). 

R. lutego: 


Odra —  Godania' 
w (Łódź); 
Gwardia) (Warsra- 
IKS (Wrocław) — 


[Grańsk); wicemistra Ślaska — 
Cracovia" 


Pływacy łódzcy 
mają nowy zarząd 


W niedzielę odbyła sip roczna zebranie ply- 
waków łódzkich, Po zlożeniu sprawozdania 
przez ustępujące władze, przystąpiono do wy. 


mi nowogo zarządu, Na czele BOZP stanął obec- 
nie wicewojewoda 


Szaniawski,  Wiceprezesem 
skarbnikiem Ziemniak, ka- 
pifnnem sportowym — Ruciewicz, 


Z życia KS. „Arco“ 


„Zarząd Blubu rawiadamia, że troningi sekcji 
ziałki, śro: 
0 — 1930. Tre- 


dy i piętki w godzinach 17 


ningi odbywają się w świetlice P, Z. P. W. 
Nro4, ul. Kątna 38 pòd kierunkiem oh. H, 
Lipen, ę 


Mzisiać o antz., 1% 
pd a Akka” AM bia 


Ziednoczeni- ŁKS 


Dzisiaj o godzinie 1d:ej w hali W. 


ny odb- 


dzia sig towarzyskie spotkanie pięściarskie po- 
międ 


lniżyną  Zjednoc: 


$B.em, Goście, 


(Bydgoszez) i 
którzy wystąpią dzisiaj w 
swym najsilniejszym sklndzie, mogą posz 
się świeżo zdobytym tytułem drużynowego mi- 
«trza Pomorza. 


ybić 
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